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KRWAWE ŚNIADANIE TRZECH KOBIET. 


Ponury dramat 


ZABÓ 


ŁÓDŹ 9 maja. W dniu dzisiejszym Pa 
bjanice wstrząśnięte zostały wiadomością 
o okropnej zbrodni dokonanej w domu 
przy ulicy Moniuszki 3. Ofiarą zbrodni tej 
padły trzy kobiety — matka i dwie córki, 

Okoliczności towarzyszące tej zbro- 
dni były następujące: 

W domu przy ulicy Moniuszki zamiesz 
kiwała rodzina robotnicza _ Moritzów 
chrześcijan. Jest to rodzina zamożniejsza 
i domek w którym zamieszkuje stanowi 
jej własność, 


NIESPODZIEWANA WIZYTA. 

Około godziny 8 minut-10 rano do 
domku Moritzów wszedł jakiś młody wy- 
mizerowany i blady mężczyzna w jasnym 
podniszczonym mocno płaszczu | letnim. 
Nieznajomy w ręku trzymał rewolwer. W 
pokoju do którego wszedł intruz znajdo- 
wała się Moritzowa i jej dwie córki, w 
wieku lat około 20. Nieznajomy bez sło- 
wa strzelił najpierw do Moritzowej, zaję- 
tej przygotowywaniem śniadania, a na- 
stępnie rewolwer skierował do jej córek. 
Strzały, które padły były celne i wszyst- 
kie kobiety padły trupem na miejscu. 

Po dokonanej zbrodni zabójca począł 
uciekać, ścigany przez kilku najbliższych 
sąsiadów rodziny Moritzów. Zabójca do- 
_biegłszy do ulicy Solnej ukrył się w domu 
parterowym oznaczonym numerem 22, 

OSACZONY MORDERCA. U 

Zaalarmowana o masowem morderstwie 
policja, po oględzinach domu; w° którym 
leżały trzy trupy, wszczęła pościg za zbro- 
dniarzem. Dom przy ul. Solnej 22 został 
otoczony. 

Jak się okazało, uciekający zbrodniarz 
ukrył się w mieszkaniu niejakiej Jatkow= 
skiej, gdzie wpadł z rewolwerem gotowym 
do strzału, Morderca skierował broń do 
Jatkowskiej i zmusił ją do opuszczenia 
mieszkania, które zatarasował. 

Zabezpieczywszy się w ten sposób zbro 
Pena 


dniarz usadowił się-w oknie i zbliżającą 
się policję zasypał gradem kul ręwolwe- 
rowych. Zbrodniarz posiadał przy sobie 


trzy rewolwery. 

Mimo tej obrony, kordon policji z zachowa 
niem najdalej idących ostrożności zbliżał 
się coraz więcej. do kryjówki zbrodniarza. 
Widząc beznadziejność sytuacji, zabójca 
podpalił dom. Płomienie buchnęły momen- 
talnie i po krótkiej chwili cały domek sta- 
nął w płomieniach. Pożar trwał około go- 
dziny. Kiedy zlikwidowano go w zglisz- 
czach spalonego domku znaleziono zwęglo 
ne zwłoki mordercy. 


USTALENIE NAZWISKA. 


W pierwszej chwili nie można było u- 
stalić tożsamości denata, lecz w trakcie 
energicznego dochodzenia ustalono nietyl- 
ko nazwisko mordercy, lecz i przyczyny 
dokonanej przez niego zbrodni. 

Spalonym zbrodniarzem okazał się pa- 
bjaniczanin 25-letni Rozentreter, zamiesz- 
kały w domach familijnych Kruschego i 
Endera. : 


r 


PRZYCZYNA TRAGEDJI. 


Rozentreter, chory na płuca, przeby- 
wał przez dłuższy czas w szpitalu. Kochał 
się ón w starszej córce Moritzów —. 25-let 
niej Eli. Mórifzówie byli jednak przeciwni 
związkowi małżeńskiemu ich córki z męż- 
czyzną chorym'i to właśnie stało się przy- 
czyną zbrodni: ze strony: Rozentretera. 

Opuściwszy szpital Rozentreter uzbrojo 
ny w trzy rewolwery wpadł do mieszka- 


Zakończenie strajku drukarzy 


KATOWICE, 9. 5. -— Wczoraj, w pią- 
tek, został zakończony strajk drukarzy. 


—0): 0 — 


nla rodziców swej ukochanej i celnemi 
strzałami zastrzelił swą wybrankę oraz jej 
matkę i siostrę, 


Młodsza siostra Moritzówny — Ger- 


truda, uczenica, liczyła lat 14. 


ROZPACZ OJCA. 
Zwłoki zamordowanych Wandy Morit 


zowej — matki oraz jej córek Eli i Gert- 


zakochanego szaleńca. 
JCA ZGINĄŁ w PŁONĄCYM DOMU. 


skiej. Mąż i ojciec zamordowanych Moritz 


który w chwili popełnienia zbrodni był w 


pracy jest bliski szaleństwa. 


CENY OGŁOSZEŃ, 


Przed takstem t. J, l-sia strona 40 gr, 


Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł— 


Cezy ogloszeń gy > są © 25 procesi 
Ilw. mm, w | tamie Oder, 70 mm. (strone 
$ łamów) w wydania prowiacjonelnem 75 p 

Za termin diuku I treść oglosań 

administracja nie odpowiada, P, K. O. 
Nr, GOA TED 


pio o ocagąj A 


trwała konferencja w sprawie 
EMMA zatargu u Horaka, KME 


Łódź, 9 maja. — Sytuacja strajkowa w 
w Zakładach Przemysłowych Horaka w 
Rudzie Pabjanickiej o tyle uległa zmianie, 
że po długotrwałych staraniach rozpoczę- 
ły się pertraktacje na temat zlikwidowania 
zatargu. u 

W Inspektoracie Pracy mianowicie 
wczoraj rozpoczęła się konferencja, która 
trwała do godz. 2-ej po północy. Ustalono 
już szereg kwestyj, które wymagają omó- 
wienia i uzgodnienia. Dziś w dalszym cią- 
gu odbywać się będą dalsze narady obu 
stron. 


Wczorajsza konferencja wskazała, że 


| obie strony gotowe są pójść na pewne u- 


Potworna zbrodnia wywołała w całem stępstwa, by tylko jaknajprędzej zlikwido- 


mieście olbrzymie wrażenie. 
derstwo, jak również przed zgliszczami 
domu w którym spalił się sprawca dokona 
nej zbrodni gromadzą się tłumy pabjani- 


rudy zabezpieczone zostały przez policję|czan. 


do czasy zejścia komisji sądowo - lekar- 


—0:.0— 


Przed do- 
mem w którym popełniono masowe mor- 


wać zatarg, 


Jeśli chodzi o teren fabryczny, robotni» 
cy w dalszym ciągu nie opuszczają murów, 
okupuiąc fabrykę. Nastrój wśród strajku= 
jących stał się nieco mniej nerwowy, na 
co niewątpliwie wpłynął fakt rozpoczęcia 
pertraktacyj, celem zlikwidowania strajku. 


Szczegóły przyjazdu Haile Selassiego do Jerozolimy. Gm 
Cesarz złożył koronę na ołtarzu. 


Patrjotyzm na obczyźnie — rozbicie w kraju. 


LONDYN, 9.5. Z Haify donoszą: Wczo 
raj przed godz. 10 rano przybił do portu 
w Haifie krążownik angielski „Enterpri- 
se“, wiozący cesarza abisyńskiego Haile 
Selassie z rodziną i świtą złożoną z prze 
szło 40 osób. 

W chwili wjazdu krążownika do por- 
tu, ną pokładzie stojącego tam na kotwi- 
cy angielskiego statku wojennegó dano sa 
lut z 21 strzałów armatnich, zaś wszyst- 
kie statki handlowe w porcie _powitały 
przybywającego cesarza 

rykiem syren. 

Do krążownika podjechała łódź wiozą 
ca przedstawicieli władz palestyńskich z 
zastępcą wysokiego komisarza, generałem 
Lucke na czele, którzy powitali  negusa 
na pokładzie. 

Cesarz ubrany był tym razem w pełny 

mundur marszałka 
armji abisyńskiej, Na piersiach przypięte 
miał wszystkie posiadane ordery angiel- 
skie. 

Następnie cesarz wsiadł do motorówki 
i odjechał na brzeg. 

Tu przedewszystkiem 


zbliżyła się 


doń delegacja Abisyńczyków z Jerozolimy 
z głównym abuną tamtejszym na czele, 

Dostojnik Kościoła koptyjskiego padł 
przed cesarzem na ziemię i ucałował 
jęgo szaty. 

Cesarz, podniósł abunę, poczem na- 
yk się i podjąwszy 
schował ją starannie; 

W czasie tego powitania, tłum Arabów 
zgromadzonych w porcie wzniósł okrzyki 
na cześć cesarza abisyńskiego. 

Budynki portowe przybrane były fla- 
gami angielskiemi oraz abisyńskjemi:  zie- 
lono — żółto—czerwonemi. 

Negus przeszedł następnie przed fron- 
tem bataljonu piechoty angielskiej i wraz 
z całem otoczeniem udał się na dworzec 
kolejowy. 

Tu wsiadł do oczekującego już spe- 
cjalnego pociągu, złożonego z 2 lokomo- 
tyw, 3 wagonów salonowych i 1 wagonu 
bagażowego. 

O godz. 11 przedpołudniem pociąg 
wiozący cesarza i jego świtę ruszył do Je 
rozolimy, 


Maier Ciężkowice przecho calkowicie 


na własność Polskiej Macierzy Szkolnej. 


Stan zdrowia negusa WRZUCIE 


RADOMSKO, 9 maja — Długo i szero 
ko rozpisywała się prasą o sprawie ciężko 
wickiej. l 

Majątek Ciężkowice własność Toma- 
sza Buczyńskiego, został zapisany „specjal 
nemi testamentami na Polską Macierz 
Szkolną im. Ignacego Paderewskiego. 

W międzyczasie za podszeptem chci- 
wych ludzi Buczyński postanowił mają- 
tek ustąpić p. Gielniewskiej z Częstocho- 
wy. Spostrzegłszy, że został wprowadzo- 
ny w błąd sędziwy dziedzic odmówił pod- 
pisania aktu rejentalnego sprzedaży. 

Wobec takiego stanu rzeczy p. Giel- 
niewska wytoczyła p. Buczyńskiemu pro- 
ces o odszkodowanie na zł. 700.000, a 
Sąd ustanowił nad majątkiem kuratora. 


W rezultacie pretensje Gielniewskiej zosta 
ły oddalone, Í 

Widząc co się dzieje bliższa i dalsza 
rodzina p. Buczyńskiego wystąpiła do Są 
du o ubezwłasnowolnienie go. Sąd zażą- 
dał 4.000 zł. opłat i kosztów procesowych 
Pieniędzy tych nie wpłacono, wskutek — 
czego Sąd Okręgowy sprawę o ubezwłas- 
nowolnienie Tomasza Buczyńskiego umo- 
rzył. 

W ten sposób sprawa ciężkowicka do 
biega końca. 

Jak nas informują wkrótce ma nastą- 
pić zatwierdzenie testamentów i majątek 
Ciężkowice stanowiący wartość około pół 
tora miljona złotych, stanie się majątkiem 
społecznym. 


Zabójca sanitarjusza 


umieszczony został w separatce szpitalnej, 


ŁÓDŹ, 9 maja. Krwawa walka z furja- 
tem, terenem której stał się wczoraj w po- 
łudnie domi przy ul. Lipowej 58 jest źy- 
wo komentowana przez mieszkańców całej 
dzielnicy, a dom w którym się rozegrała 
jest jeszcze dziś oblegany przez tłumy cie 
kawych. Zwłoki 48-letniego Bolesława 
Sztybla, sanitarjusza oddziału przewozu 
chorych przy Miejskiem Pogotowiu Ratun 
kowem przewiezione zostały w ciągu dnia 
Wczorajszego do prosektofTjum miejskiego 
przy ul. Łąkowej, gdzie w dniu dzisiejszym 
poddane zostaną sekcjj lekarskiej, 

36-letni Wawrzyniec Gajda, który po 
dokonanem zabójstwie sanitarjusza usiło 
wał pozbawić się życia przez podcięcie 
brzytwą gardła przebywa Obecnie W. $zpi- 


talu dla umysłowo chorych w Kochanów 
ku. Stan Gajdy nie budźi już żadnych 
obaw. Naczynia krwionośne nie zostały 
uszkodzone, 

Gajlla w szpitalu przebywa w separat 
ce, pod specjalną opieką. 

Zaznaczyć należy, że zdradzał on obja 
wy choroby umysłowej przeszło od roku 
i dwukrotnie już przebywał na obserwacji 
w domu zdrowia, skąd jednak był zwalnia 
ny. Ostatnio począł on mjewać ostre napa- 
dy szału, pódczas których groził najbliż- 
szym sąsiadam morderstwem. Okoliczno- 
ści te skłoniły władze miejskie do izolowa 
nia warjata od społeczeństwa i zamknięcia 
go w.domu zdrowia, 


zz 


JEST BARDZO ZŁY 


LONDYN 9,5. Dzienniki angielskie, po- 
dając szczegóły pobytu cesarza Hajle Sela 
ssie w Jerozolimie, stwierdzają jednogło- 
śnie, że cesarz ma wygląd człowieka bar- 
dzo znięczonego. 

„Daily Express“ podaje nawet krótką 
rozmowę swego specjalnego koresponden 
ta z cesarzem, który oznajmił, że stan jego 
zdrowia jest bardzo zły į że cierpienia je- 
go spowodowały bomby gazowe. Cesarz 
pokazał przytem korespondentowi swe rę- 
ce, poparzone gazami. Korespondent twier 
dzi, że po kilkudniowym pobycie w hotelu 


króla Dawida, gdzie zatrzymał się Haile Se 


lassje ze swą rodziną, cesarz prawdopodo 


WIES KROSNO W PŁOMIE 


$PŁONĘŁO KILKA ZAGRÓD, 


bnie wyjedzie do Londynu, gdzie ma na- 
dzieję uzyskać posłuchanie u króla  „Ed- 
warda, a następnie zamierza udać się do 
Genewy, aby osobiście przedstawić w Li- 
dze Narodów sprawę Abjsynji. 

„Daily Herald" twierdzi, na podsta- 
wie wiadomości od sekretarza cesarza, że 
Haile Selassie ma w bankach angielskich 
4 do 5 miljonów funtów szterlingów. W po 
dróży do Londynu j Genewy, cesarzowi to 
warzyszyć mają jego minister spraw zagra 
nicznych, dowódca wojsk abisyńskich ras 
Kassa i szereg innych osobistośc! « dawne 
go rządu abisyńskiego. 


RADOMSKO 9,5 W dniu onegdajszym ;, że wartośc; 900 zł. 


we wsi Krosno gm. Przeręb pow. radom 
szczańskiego na strychu domu sukcesorów 
Edwarda Stefana į Eleonarda Kusińskich 
wybuchł groźny pożar, który wskutek silne 
go wiatru przerzucił się na sąsiednie zabu 
dowania tak, że w przeciągu kilku minut 
wieś Krosno stanęła w morzu płomieni. 
Na szkodę wyżej wymienionych ogień 
strawił dach domu mieszkalnego, oborę, 
stodołę ze zbożem j słomą, oraz inwentarz 
żywy i martwy wraz z narzędziami rolni- 
czemi. Straty spowodowane pożarem wy 
noszą około 3 tys. zł. 
Na szkodę Marjana Karlińskiego i Szcze 
śniaka Kacpra pożar strawił doszczętnie 


W pewnej chwili ogień przerzucił się 
jeszcze na przyległe zabudowania, wskutek 
czego spaliła się stodoła dach na oborze, 
zboże, słoma, siano i narzędzia rolnicze 0- 
gólnej wartości 4.500 zł. 


NIACH: 


poprzedzany przez inny pociąg 
z eskortą wojskową. 


Do Jerozolimy cesarz przybył około 


skraj | godz. 4 popołudniu, 


Na dworcu kolejowym w Jerozolimie, 
po oficjalnych powitaniach cesarz przyjął 


szczyptę ziemi, |całą tamtejszą kolonję abisyńską, która 


złożyła mu hołd wiernopoddańczy. Wzru- 
szony negus odezwał się do głównego 
abuny: 

— Gdyby ludność Abisynji była tak 
zjednoczona w swoich patrjotycznyh uczu 
ciach, jak ci tutaj na obczyźnie, wówczas 
ja z pewnością nie znajdowałbym się tu 
w tej chwili. zdwa bież. 

Wśród grona mnichów koptviskich 
rzy przybyli na powitani* cesarza, znajd» 
wał się b. poseł abisyński w Londynie, 
Aguedlou, który przed kilku laty wsi; .. 
do klasztoru. a, 

Cesarz wraz z otoczeniem zamieszkał 
w starej dzielnicy Jerozolimy, gdzie przy- 
gotowano dlań kwatery. 

W kościele koptyjskim odbyło się wie 
czorem solenne nabożeństwo, po którem 
cesarz złożył na ołtarzu koronę Menelika. 
zdeponował koronę 
w skarbcu, gdzie — jak zapowiedział — 
znajdować się ona będzie tak długo, „do 
póki Lew Judy nie powróci do ojczystego 
kraju“. 

Cesarz przywiózł ze sobą 117 skrzyń 
z kosztownościami i złotem, które wyła- 
dowano w Haifie pod opieką silnej stra- 
ży. 


Przeor kościoła 


Rząd palestyński zaniepokojony jest 
nastrojami panującymi wśród ludności a- 
rabskiej i obawia się aby manifestacje na 
cześć negusa nie przeobraziły się w de- 
monstracje 

wrogie dla Europejczyków. 

Na żądanie wysokiego komisarza, przy 
słano z Egiptu nowe oddziały wojsk an- 
gielskich. Pozostać też ma w Haifie krążo 
wnik, który przywiózł negusa, oraz towa 
rzyszący mu torpedowiec angielski. 

Jak długo potrwa pobyt cesarza w Pa 
lestynie, jeszcze niewiadomo. Cesarzowa 
pożostanie tam jednak na stałe i zamiesz- 
ka wraz ze swą świtą w klasztorze kop- 
tyjskim nad Jordanem. W świcie cesar- 
skiej znajduje się jedna Europejka 
Niemka Krystyna Hall. 


ZŁAMANA SZABLA OBROŃCY. 

Dźibutti 9 maja > 

łas Seyum wjechał do Sokoty na ko- 
niu, a stanąwszy przed gen. Maravigna, 
| dobył szabli i złamawszy ją na kolanie, pa 


Na miejsce pożaru przybyła straż pożar |dał generałowi włoskiemu ze słowami: 


na z kilku sąsiednich miejscowości pow. 


" z > z s > 4 $ _ A 
radoinszczańskiego, która po kilkugodzin- |staję walczyć. 


nej akcji ratunkowej ogień z trudem zloka 
lizowała. Przyczyny pożaru  narazje nie 
zdołano ustalić. Przypuszczać 
pożar powstał wskutek wadliwej konstruk 
cji komina w posesji sukc. Kusińskich. Po 
wiadomiona o powyższem policja. wszczę- 
ła energiczne dochodzenie celem ustalenia 


dach na oborze, stodołę, oraz słomę i zbo l faktycznej przyczyny pożaru, 


należy, że | 


-— Cesarz zdradził ojczyznę, więc prze 


Towarzyszący ”  rasowi oficerowie a 
bisyńscy również złożyli swe szable u 
stóp włoskiego generała, 


Dolar 5.29- 


Kurs oficjalny, Bank Polski kupował do 
lary po 5,29, funty angielskie pg 26,40, 
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HELENÓW Otwarcie sezonu letniego 


o godz. 11.30 przed poł. pierwszy poranek muzyczny w wykonaniu orkiestry Zjednocz. Zakład, Scheiblera i Grokhtiana. 
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Na wieczorowe seanse: ceny od 


Tylko jeden raz genjasz ladzki zdobyć się 
W rol gł MADELEINE REN 


złotemi medalami 
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2 PORANKI 


AO r. 
CHARLIE CHAPLIN 


rabryka wózków w płomieniach 


GŁBRZYNI POZAR 


CZĘSTOCHOWA, 9.5. W nocy o godz 
l-ëj m. 30 przeraźliwe dźwięki syren za- 
alarmowały miasto. Nad południową czę” 
ścią miasta ukazała się olbrzymia łuna, 4 
płomienie buchające w górę były widocz- 
ne zdaleka 

Po przybyciu Straży Ogniowej okaza= 
ło się, że pali się fabryka wózków przy ul 
Focha nr, 7, dawniejszy tartak Zylbersza- 
ła, a obecnie własność Zylberszat Natli, 
przebywającej w Palestynie. W obrębie 
iabryki mieści się obecnie skład węgla 
ząbka Lewka., 

Płomienie rozprzestrzeniały się z sza- 
lóną szybkością, natrafiając na łatwopal- 
ñy materjal, a podsycane wielką ilością 
farb, ,pokostów, a szęzególbiej Jakierów, 


Bezpodstawne oskarżenie, BEE 


W CZĘSTOCHOWIE, 


pryskały fontannami iskier, utrudniając 
bardzo prace straży, 

Akcja straży wskutek jednego marza 
pion ieni ograniczyła się do zlokalizowa- 
nia cza. © godzinie 6-ej rańo pożar uga 
SZOL. 

Nie tnożra nie podkreślić tu samoza- 
parcia się wszystkich strażaków, którzy 
nie zważając na szalone gorąco, bijące 
od płónącej fabryki, zbliska gasili 38-ma 
wężami pożar. 

Na miisću pożaru, obecnie rumowisk 
i zgliszcz czuwa kilku strażaków, doga- 
szając częściowo małe ogniska i tlejące 
głównie. 

Przyczyna pożaru: nieznana, 

peu E 


zrehabilitowany Anglik. 


ŁÓDŹ 9,5. W marcu ukazała się na ła 
mach „Echa notatka pod tytułem: 
„Anglik obraził polską niewiastę. Kino na 

s schodach, 
w której podany był przebieg rozprawy w 
sądzie starościńskim, w wyniku której p. 
Francis Henry Prjiggen, obywatel angiel- 
ski został skazany na trzy dni aresztu za 
rzekomą obrazę mieszkającej w dömu 
przy ulicy Pomorskiej 73 sąsiadki. 

Sąd Okręgowy w Łódzi jako instancja 
odwoławcza rozpatrywał obecnie tę sprá- 


NĄ RATY, Płaszcze damskie, męskie i 
dziecinne. Kostjumy damskie ubrania mę- 
skie, Przyjmujemy obstalunki. „Koniekcja 
Ludowa" Pl. Wolności 7 w bramie. 


wę ponownie j ogłosił wyrok mocą które- 
gó p. F. H. Priggen został uniewinniony 2 
czynionych mu zarzutów i temsamem zupeł 
nie zrehabilitowany. 


LECZNICA 


CHORÓB OCZU 


ze stałemi łóżkami 
DOKTO 


DONCHINA 


al. Piotrkowska Nr. 90, 
tel. 221-72. 

Przyjmuje się chorych. wymagających przeby: 

wacia w lecznicy (operacje elc.) a laxta przy» 

chodzących 9 — | | od 4 — / | pół 


UWAGA! Specjalny Zakład Ortopedyczny 


Konstruktor 


— —-——— 


Ortoped. 


najlepsze spocalne lecznicze gorsety i aparaty ortooejyczne 
wedi. metody i konstrukcii najsławniejszych profesorów spe 
ejalistów, Sztuczne nogi i ręce (protezy)łdia amputowanych 


NA BOLESNE PŁASKIE STOPY (platfus) 


specjalna praktryczńe wkładki ortoped. podług form gipso 


A. Cichocki Łódź, 


ul. Piotrkowska 46, I. p. 


POLECA : 


skrzywienie kręgosłupa (zarby), 
gruźlicę kości 1 różne kalectwa 


—— you 


wych wykonane ż najsżlachetnie/szeęgo metalu oraz na lepsze 


pończochy gumowo przestw 


UWAGA! 


ZNANA 


zna 


GRAND- 
HOTEL 


Największy film 


Króla maski 
i charakteryzacji 


Borysa 


Ceny przystępne. 


Zakład Ortopedyczny, Łódź 


Piotrkowska 46, I. p. 


żylakom | puchnięcia nóg wédiug miary. 


MMA Solidna obsłaga 
maan i wykonanie 


. 


Najwznioślejszy film świata, odznaczony w Europie i Ameryce 


MAR) oskarżam Cię Matko... 


może na stworzenie takiego arcydziela 
AUD i PAULETTE FLAWBERT 


| 
| 
| 


| 


Z 


SALA MALINOWA i KAWIARNIA 


Kino-Teatr 


Główna 1. 


Dziś pocz, o 3.ej. 


U gr. 


Ceny miejsc od 


UWAGA: Film „Dzisiejsze czasy” 


nie ukaże się w żadnem innem kinie 
w Łodzi w b. sezonie 


„Midicjste oan“ 


Zdarzenia i wypadki. 


(=) Prezes Banku Polskiego pik: 
Adam Koc ustąpił ze swego stanowiska 
jako zwolennik liberalnej polityki pienię- 
żnej i przeciwnik ograniczeń dewizowych 

(—) Za przekroczenie zakazu przywo 
zu towarów grozić będzie kara do 5 lat 
więzienia i 300000 złotych grzywny. 

(=) Cesarz Haile Selassie przybył 
do Jerozolimy, powitany owacyjnie przez 
ludność. Zamieszkał on w starej dzielnicy 
miasta. 

(—) Pisma londyńskie zamieściły o- 
świadczenie posła abisyńskicgo w Londy- 
tie, dr, Martina, że rząd abisyński istnieje 
padal i sprawuje władzę nad trzema pią- 
w mi kraju. 

Poseł podkreśla, że nie podaje nazwy 
nowej stolicy Abisynji, aby nię narażać 
jej ma lotnicze ataki włoskie. Na»czele ho 
wego rządu abisyńskiegó stof były guber 
naior Adfis-Abeby, ras Ygazu. 

(—) Ogłoszono tekst kwestjonarjusza 
angielski go do Niemiec. który ma chara- 
kter platonicznych rozmówek. Pierwszy 


punkt brzy) np. „Czy Niemcy chcą ża- 
wrzoć s?czele trak iy?“ 
(=) Sąd Okręgowy w Łodzi skazal 


za syjiację komunistyczną mieszkańców 
Zgierza: Ludwika Schmidta i Esterę Las- 
man (ł/dż) na 3 lata, Erwina Branda na 
2 lata, Oskara Albertina; Jana  Tarczyń- 
skiego i Stefana Krzyżaniaką pò półtora 
tuku wiezienia, 

(—) Trasa wagonów tramwajowych 
nr. 6 į 8 została chwilowo zmieniona spo- 
wodu robót wodociągowych na ul. 11 Li- 
stopada. Będą one zjeżdżały z ul. Gdań- 


skiej po trasie nr. 17 do ul. Piotrkowskiej 


KINO-.REWJA 
Kilińskiego 124 
czynne tylka 4 dal 
tzw, piątek, sobotę | nies 
dziele t | 64 7—10 maja 


AR włącznie, 
NĄ SCENIE rewia pt 


Noc w Hiaremie 
Udział biorą: Nina Bielicz, Gosia Ne- 
gro, Kazia Lewandowska, J. Zarębian* 
ka, Janusz Śc wiarski. Bol. Maiski, ìgo 
Skorasióski oraz duet tan „Tenney” 

Ork. S. PIETRUSZKA. 
NA EKRANIE: Tydzień Aktual- 
ności PAT'a, (oczyi uszy świata) 
Bilety od 54 gr. W niedz. na I-y seans 
do gode. 2,30 wszystkie miejsca 54 gr. 


Stan pogody w Łodzi 

ŁÓDŹ 9 maja. W dniu dzisiejszym, » 
godzinie 9 rano temperatura wynosiła w 
Łodzi, w centrum miasta 18 stopni powy 
żej żera). 

O tej samej pórze barometr wykazy- 
wał ciśnienie 751.5 milimetra. Tendencja 
barómetryczna nieznaczny spadek ciśnie- 
nia. 

Słabe wiatry wschodnie i południowo- 
wschodnie. 

W ciągu dnia dzisiejszego pochmurno 
o przejściowem przejaśnieniu. Możliwe 0- 
pady. 


| 
Aan A A A 


L k s a ig a 
È zie zal murzenie, konawczego 


Przedsiębiorcy opuścili salę obrad. 


Sprawa zatąrgu w przemyśle budowlanym. 


ŁÓDŹ 9 maja. Jak wiadomo, wczoraj 
zaczęła obradować w Łodzi Nadzwyczaj- 
na Komisja Rozjemcza dla ustalenia wa- 
runków umowy zbiorowej w przemyśle 
budowlanym na sezon bieżący. 

W skład tej komisji wchodzi 10 sta- 
łych ławników. Otóż na drugiem posiedze 
niu odbytem w godzinach  popołudnio- 
wych w Inspe'-ji Pracy przy omawianiu 


sprawy warunków płac doszło do rozbież 
ności zdań między ławnikami, w wyniku 
| czego ławnicy ze strony pracodawców 0 
puścili posiedzenie. Wobec tego również 
nie biorą udziału w obradach Komisji ta- 
wnicy ze stróny robotników. f 
Zaznaczyć należy, że mimo to orze= 
czenie Komisji Rózjemczej będzie miało 
moc obowiązującą obie strony. 


Pomyłka dwu opryszków. 


Kronika pogotowia ratunko 

ŁÓDŹ, dnia 9 maja — W dniu wczo- 
rajszym około godziny 11 wieczór na uli- 
cy Rzgowskiej obok posesji nr. 65 wyni- 
kła bójka pomiędzy kilku pijanymi Oso- 
bnikami. Podczas bójki zostali dotkliwie 
poturbowani 45-letni Szczepan Juszczak, 
robotnik zamieszkały przy ulicy Lelewela 
31 oraz Aleksander Kubiak, zamieszkały 
przy ulicy Piotrkowskiej 294. Obu pora- 
nionym udzielił pomocy lekarz miejskiego 
pogotowia ratunkowego. 

— O godzinie 2 w nocy na ulicy Lima 
nówskiego do przechodzącego  48-letnie- 
go Jana Szymańskiego, fryzjera  ;zamie- 
szkałego przy ulicy Kniaziewicza 18 pod» 
biegło dwóch nieznanych osobników. Je- 
den z nich ugodził Szymańskiego nożem 
w klatkę piersiową. Po ciosie Szymański, 
padł na ziemię, wówczas jeden z napastni 


ŻYCIE PABJANIĆ. 
Obchód pierwszej rocz 


Komitet obchodów Narodowo- Państwo 
wych w Pabjanicach ustalił następujący 
program uroczystego Obchodu ]-szej rocz 
nicy śmierci Pierwszego Marszałka Polski 
Józefa Piłsudskiego, który odbędzie się w 
dniu 12 maja rb. 

O g. 7 zbiórka organizacyj b. wojsko- 
wych PW i WF, na dziedzińcu szkoły po 
wszechnej nr, 5-1% przy, ukszamkowej, 

Godz. 7.15 Przed RZ OWE Hiżacyj przy 
dźwiękach. werbli następującemi" ulicami: 
Zamkową, Fabryczną, Moniuszki, Kościusz 
ki, Pułaskiego, Rocha, /*=sudskiego, War- 
szawską,  Konstantynowską,  Konopną, 
Garncarską, Batorego pod Pomnik Niepo- 
dległości. 

O godz. 8 zaciągnięcie warty honoro- 
wej pod Pomnikiem. 

Godzina 9,30 Zbiórka wszystkich biorą 
cych udział w uroczystościach żałobnych 
organizacyj i delegacyj ze sztandarami w 
kościele św. Mateusza na Starem Mieście 
gdzie odbędzie się nabożeństwo żałobne. 

Od godz. 11 po nabożeństwie odbędzie 
się defilada według ustalonej zgóry kolej- 
ności defilujących oddziałów przy odgło- 
sje werbli orkiestry firmy Krusche i Ender. 
Defilada będzie miała miejsce przed Pom 


nikiem Niepodległości. Werble przystrojo za 


ne będą kirem. Po ukończeniu defilad 
poczty sztandarowe wrócą pod pomnik, pi 
czem punktualnie o godz. 13 ogłoszona zc 
stanie trzyminutowa cisza. którą  oznaj 
mią syreny fabryczne i dzwony kościelne 
W ciągu trzech minut w Pabjanicach za- 
mrze zupełnie wszelki ruch na znak żało 


ŻYCIE ZGIERZA. 


wego, kradzieży i pożarów. 


ków pochylił się nad nim lecz momental- 
nie odskoczył i krzyknąwszy do drugiego 
io nie ten“ zbiegł z towarzyszem. Rana 
okazała się lekka. Zaw ezwany lekarz pos 
gotowia ratunkowego po nałożeniu opa- 
trunku przewiózł Szymańskiego do domu 
Odszukaniem sprawców poranienia fryzje 
ra zajęła się policja, 

— Na ulicy Zgierskiej usiłował pozba 
wić się życia przęz wypicie większej dozy 
jodyny 36-letni Wacław, niewiadomego 
miejsca zamieszkania. | 

Przewieziono go do szpitala. Przyczy 
ną rozpaczliwego kroku brak środków do 
życia. 

— Na ulicy Dworskiej spadł z wózu i 
złamał rękę 37-letni Symcha Sztein, woż- 
nica zamieszkały w Łęczycy. Umieszczono 
gò w szpitalu. 


nicy śmierci Marszałka, 


by. Na zakończenie orkiestra po raz pierw= 
szy w tym dniu wykona hymn narodowy, 
a oddziały i delegacje  odmaszerują dą 
swych lokali, DOP 

O godz. 19 w kinie miejskim odbędzie 
się Uroczysta Akademja Żałobna dla przed 
stawicjeli organizacyj, Bilety na akademię 
wydaje ref, Magistratu p. Godlewski Wia 
dysław w biurże'przy ul. Dąbrowskiego 1 

POBÓR REKXUTA. 

W dniu 11 bm. w sali Towarzystwa 
Gimnastycznego „Sokół“ w .Pabjanicach 
przy ul. Żeromskiego rozpocznie swe czyn 
ności komisja poborowa PKU-Łask. Na 
komisję obowiązani są stawić się wszyscy 
mężczyźni urodzeni w roku 1915, zamiesz 
kali na terenie Pabjanic oraz gmin wiej- 
skich: Dłutowa, Widzewś, Górki Pabjanic 
kiej, Dobronia, Lutomierska, jak również 
ci mężczyźni innych roczników, którzy na 
poprzedniej komisji, odbytej w roku ubie- 
giym, otrzymali kategorję „B“. 

Szczegółowy plan stawiennictwa poda- 
ją ogłoszenia wylepione na murach miasta 
Zaznacza się że czynnoścj swe Komisja po 
borowa sprawować będzie w ciągu 3 dni 
ti. 11, 131 14 maja rb. 


BANSA 


PRIMA cum? 


Brogram obhodu pierwszej rocznicy Śmierci Marszałka. 


Wczoraj w sali posiedzeń rady miej- 
skiej w Ratuszu odbyło się pod przewod- 
nictwem dyr. Cezaka zebranie sekcji wy- 
Obywatelskiego Komitetu 
Uczczenia Pamięci Marszałka Piłsudskie- 
go, na którem ustalono w ramach ogólno 
państwowcgo programu obchodu i uczczę 
nia $. p. Marszałka w pierwszą rocznicę 
Jego śmierci — program lokalny, Więc o 
godz.7 do 8 rano odbędzie się bicie werbli 
o godz. 10 uroczyste nabożeństwo żało- 
bne za spokój duszy ś. p. Marszałka. Na 
nabożeństwie bedą organizacje byłych 
wojskowych, P. W., szkoły i inne organi- 
zacje społeczne. Po nabożeństwie odbę- 
dzie się defilada przed popiersiem Marsz. 
na placu [ego Imienia. Po nabożeństwie w 
kążdej szkole odbędą się akademje zredi 


NAJPIĘKNIEJSZE KOBIETY ŚWIATA 


Egzotyka, Tańce i Pieśni 


KARLOFFA 


m 


„Tajemnica 


Już za 2 dni w Kinie 


Czarnego pokoju” 


kowane do odczytywania wyjątków z 
pism J. Piłsudskiego; oraz do odśpiewa- 
nia hymnu narodowego. O godz. 13 bicie 
dzwonów oraz gwizd syren fabrycznych 
obwieści 3 minutową ciszę, podczas któ- 
rej zatrzymane zostaną wszelkie warszta« 
ty pracy, ruch uliczny, a obywatele: w sku 
pieniu złożą hołd Wodzowi Narodu. 

Dalsze uroczystości odbędą się wieczo 
rem. O godz. 7.30 nastąpi zbiórka wszel- 
kich organizacyj na dziedzińcu  Gimnaz- 
jum skąd w ordynku wyruszy pochód na 
Plac Piłsudskiego, gdzie o godz. 20.45 
zostaną odczytane wyjątki z pism Marszał 
ka. Komitet zwraca się z apelem do wszy 
stkich kupców, aby na dzień 12 maja ude 
korowali swoje okna wystawowe w skle- 
pach, dekoracja winna być poważna, ża» 
łobna przyczem wszelkie przedmioty, po- 
zostające zwykle na wystawie winny być 
zupełnie usunięte. 1l-go maja wieczorem 
domy zostaną udekorowane flagami żało+ 
bnemi O ile ich brak zastąpią je chorą- 
gwie narodowe przybrane krepą Opuszczo 
ne dò połowy masztu. 


UROCZYSTOŚĆ O. S. P. W ZGIERZU. 

Jutro miejscowy oddział Ochotniczej 
[Straży Pożarnej obchodzić będzie uroczy- 
|stość swojego patrona Św. Florjana. Po u- 
roczystej Mszy św. ð godz. 10 na którą 


ss | przybędzie OSP w komplecie odbędzie się 
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MIASTO NA PIASKACH. 


ZAŁO$NY WYGLĄD $POCONYCH ELEGANTEN. 


DŻIBUTI, w maju. 

Wiele pisano o Abisynji w ostatnich 
miesiącach, a mało interesowano się Dżibu 
ti, które zostało pierwszym etapem na dro 
dze ucieczki negusa, jako prawdziwe wrota 
Etjopji. Dżibuti bowiem w Somalji francu- 
skiej, port nad morzem Czerwonem, jest 
jedyną przystanią, połączoną koleją żela- 
zną z Addis - Abebą. Pociągi liczą najwy- 
żej po dwanaście wagonów, wloką się z 
rozpaczliwą powolnością, lecz znaczenie 
tej komunikacji z wnętrzem Abisynji dowio 
dło obecnie swego znaczenia, 

Klimat w Somalji jest straszliwy: wyso 
ce niezdrowy, wilgotny i duszny, pokony- 
wa Europejczyków w czasie najkrótszym. 
Ludzie rasy białej znajdują tutaj okrutnego 
wroga w prażącem tak niemiłosiernie słoń- 
cu, że przebywanie na powietrzu bez kas- 
ków kolonjalnych zawsze grozi porażeniem 
słonecznem, zbierającem liczne ofiary. 


Samo Dżibuti jest miasteczkiem białem, 
czystem, prawidłowo zabudowanem, ale la 
tem pozbawjonem atrakcyj tak dalece, że 
przybywający tutaj turyści uciekają czem 
prędzej. Istotnie wystarczy jednej godziny, 
by zwiedzić wszystkie, t. zw. osobliwości 
miasta: pałac gubernatora i dworzec z któ 
rego dwa razy tygodniowo odchodzą po- 
ciągi do Abisynji. Jedyną atrakcją Dżibuti | 
jest jego bar „Pré Fleuri“. Ta „ukwiecona | 


łąka” wszakże nie posiada ani kwiatów, | 


ani zieleni. 
Mimo braku godziwych rozrywek rzec ' 


nie można, by w Dżibuti panowała cisza: | 


całe miasto rozbrzmiewa straszliwą kakofo, 
nją. U wszystkich drzwi ryczą głośniki ra- ' 
djowe lub gramofony, a życie rozgrywa się; 
na ulicy, gdzie ludzie przebywają bez prze 
rwy, śpią i jedzą. Przy tej ostatniej czyn- 
ności zdarzają się sceny, charakterysty- 
czne dla Dżibuti, Tuż obok stołu, ustawio | 
nego na środku ulicy, przejeżdża auto. Z | 
okienka zaś wyciąga się ręka i przejeżdża 
jący pasażer chwyta ze stołu, co mu przy 
padło do gustu, niekiedy najpiękniejszy o- 
woc, niekiedy zaś zadowala się zwyczajną 
„kromką chleba. | 
Prócz aut-taksówek, kursujących po | 
mieście, Dżibuti ma również archaiczne do | 
rożki, zaprzężone w straszliwie chude szka 
py. Stan dorożek również urąga europej- 
skim pojęciom o komforcie, Mimo to prze 
jażdżka po Dżibuti o zachodzie słońca jest 
naprawdę cudowną rzeczą. Słońce, zacho- 
dząc, krwawemi blaskami zalewa morze, 


| -vus na gruzach swego państwa z którego 


a powietrze staje się znośniejsze. Można |i elegancji. Tłumy zalegają wówczas tara- 
nawet o tej porze zaryzykować wyjście bez | sy kawiarń Dżibuti, i mody paryskie świę- 
męczącego kasku. cą swój triumf nad morzem Czerwonem. 


Kobiety Europejki, przebywające stale żelechowski. 
w Dżibuti, są godne pożałowania. Któraż = 
to bowiem kobieta nie dba o swój wygląd 
i nie stara się wyglądać jaknajpiękniej? Ży 
czeniu temu nie można sprostać w Dżibuti. W sklepie 


Straszliwy upał, jaki tutaj panuje, nie do- 
zwala utrzymać się modom paryskim, nie- 
możliwie również pomyśleć o „paskach- 
gorsetach” upiększających linję. Koszula 
jaką się nakłada, jest zupełnie mokra po 
pięciu minutach. Żadna ondulacia oprzeć 
się nie może upalnej wilgoci Dżibuti. Loki 
przywierają do czoła i karku jeżeli są natu 
ralnemi lokami, albo zamieniają się odrazu 
w kosmyki, jeżeli stworzyło je żelazko fry- 
zjera. Żadna szminka utrzymać się nie mo 
że na twarzy: puder znika z noska po paru 
minutach. Trzeba odznaczać się prawdzi- 
wą i naturalną, ale wielką urodą, by móc 
być podziwianą jeszcze w lipcu i sierpniu. asd x 2 

Zima zaś, gdy upały są mniejsze, Dżi- — Ja właściwie chciałam kupić 
buti budzi się do życia. Jst to okres zabaw | kapelusz. 


nowy 


Ten, Który zaufał Lidze Narodów... 


pozostały mu tylko czcze uchwały L-i 
"sæ Post). 


Narodów (Mor 


D 
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CHCIAŁA 


milczeniu popijała wolno herbatę. 

— Wanduś, powiedz mi coś o Janku. 
Jak się czuje, czy zdrowy? 

— Zdrowy, dzięki Bogu. Chodzi do 
szkoły i dobrze mu teraz idą nauki. Byłam 
w zeszłym tygodniu u wychowawcy jego 
klasy, bardzo go chwalił. 

— Czy nie miał ochoty 
mnie? 

— Owszem, ale nie wzięłam go ze 50- 
bą, bo nie wiedziałam, co ci jest, więc ba 


M? 


przyjść do 


EM PUBLICZNOŻĆ w 


Niezwykły wypadek 


czas ostatnich walk byków w Caraman- 
chei w Hiszpanii. 

Torreador został tak $ilnie ugodzony 
przez byka, że padł na: ziemię, zalany 


krwią. Publiczność była pewna, że torrea 
dor jest ciężko raniony, a w każdym razie 
niezdolny do walki. Po chwili jednak czło 
wiek wstał į chcjał znów zaatakować byka 


zdarzył się pod-] wtedy jednak publiczność 


—n—— r r$> nn nk || | mW 


Droga ostatniego cesarza Etjopji KREW NA ARENIE. 


OBRONIE BYKA. EM 


wtargnęła mna 
arenę, wrzeszcząc że 
byk wygrał walkę 

i nie powinien być zabity. 

Tłum ustąpił z areny dopiero 
gdy wpędzóno innego byka. 

Ciekawe pojmowanie „fair play“ w tej 
nieludzkiej zabawie. 


EWY (FISZ 


wtedy, 


Niewidzialni Ssabelasi. 


Niezdobyta twi 


Przed kilku miesiącami wyruszył kapi- 
tan Eric Erskine Loch na czele wyprawy 
naukowej w okolice górnego biegu Ama- 
zonki. Dotarł on już da obszaru, zajmowa- 
nego przez Indjan ze szczepu Ssabela, o 
których w pierwszem swem sprawozdaniu 
donosi mnóstwo ciekawych, często wręcz 
niesamowitych szczegółów. 

Aby dotrzeć do miejsc zamieszkania 
Indjan Ssabela, wyprawa naukowa Locha 
musiała przedrzeć się przez lasy dziewicze 
na trudno dostępny teren szczytu górskiego 
Rayo Urcu. 

Już podczas marszu okazało się, że In- 
djanie Ssabela w pełni zasługują na przy 
domek „Indjan-duchów”, gdyż w umiejęt- 
ny sposób umieją się ukrywać przed bia- 
łym człowiekiem, tak że do dziś dnia nikt 
ich jeszcze 

nie ujrzał na oczy, 

| Kiedy podczas marszu przez puszczę na 
| widnokręgu ukazał się szczyt Rayo Urcu, 
| jeden z najstarszych indjańskich przewod- 
ników wyprawy oświadczył, iż musi wra- 
|cać. Droga bowiem powiedzie teraz przez 
teren „dzikich ludzi” Aukasów, którzy nie 
|przepuszczą żadnego obcego przez wąwo- 
| zy i przełęcze swej ojczyzny. 

|. Wkrótce Erich Loch doszedł do wnio- 
|sku, że tajemniczy Aukasi są identyczni z 
Indjanami Ssabela. 

Stary Indjanin, który nie przestął na- 
woływać do powrotu, udzielił tylko kilka 
wskazówek, co do dalszego kierunku drogi, 
poczem przepadł w gęstwinie dżungli. 0- 
świadczył, że na własną rękę będzie starał 
się przebić do wybrzeża. 

W następnych już dniach wyprawa na- 
pótykała na każdym kroku na liczne ślady 
opróżnionych siedzib i wiosek indjańskich. 
| Do kierownika wyprawy zgłosiło się 
kilku Indjan z zatrważającemj wiadomo- 
ściam, że Ssabelasi 

mordują wszystkich Indjan, 
nienależących dó ich szczepu, naskutek 
wieści o zbliżaniu się białego człowieka, 


erdza Indjan. ER 


którego strony te jeszcze nie widziały, 

W kilka dni później dowiedziano się, że 
Ssabelasi zgromadzili się na skalnym, stro- 
mym stoku masywu górskiego Rayo Urcu 
który zamienili w istną twierdzę. Jedyną 
drogę do ich siedziby, wiodącą dnem ciąs 
nego wąwozu, zabezpieczyli, przygotowu= 
jąc na stokach całe lawiny ściętych drzew, 
gotowych zmiażdżyć każdego śmiałka, któ 


ryby odważył się wtargnąć do królestwa — 


Ssabelasów. 

Pozatem dowiedziano się, że Ssabelasi 
posługują się specjalnie tresowanemi i czuj 
nem i ptakami, które ostrzegają ich o zbli 
żaniu się nieprzyjaciela. 

Kapitan Loch nie chciał jednak ustąpić, 
Pragnął za wszelką cenę spotkać się oko 
w oko z umykającymi przed nim Indjana- 
mi. Przszkodzili mu jednak w wykonaniu 
tego zamiaru tragarze, którzy mimo korzy- 
stnych obietnic pewnego dnia oświadczyli, 
iż dalej nie pójdą. 

Loch musiał się cofnąć w obliczu twier 
dzy indjańskiej, nie ujrzawszy ani jednego 
Ssabelasa. 


Środek leczniczy 


— Przywiązałam go, bo doktór kazał 
mi nosić coś ciepłego. 


nami. i 

Przy tym prędkim ruchu zawadziła rę- 
kawem o swoją filiżankę, przewracając ją 
i roziewając pozostałą w niej herbatę. 

Hański, słysząc brzęk przewracającej 
się filiżanki, odsunął się gwałtownie od 
Wandy, a widząc, że to jej zaledwie napo= 
częta herbata się rozlała, wybuchnął gwał- 
townie i ze wściekłością, zrywając się na 
równe nogi z łóżka. 


**ePOWIESĆe' > 


STRESZCZENIE. 

Wanda Hańska powróciła z urzędowa 
nia do domu, gdzie jej mąż, bezrobotny 
inżynier, urządzał jej stale awantury. 
Trzynastoletni syn Janek i prowadząca gos 
podarstwo stara ciotka Wandy, stale byli 
teroryzowani przez męża Wandy, unikają- 
cego pracy i żądającego jeszcze pieniędzy 
na zabawy. 

W Wandzie zakochał 
biurowy Henryk Mielnicki, 


się jej kolega 


— Wanduś, czemu jesteś dla mnie tak 
mrasznie sztywna i oficjalna? Już teraz po 
winnaś patrzeć na mnie tylko jak na przy 
jaciela, Czyż nie dałem dowodu, że chcę 
twego dobra i szczęścia? Czy nie usuną- 
łem się z twego życia? Czy chcę robić ja 
kieś przeszkody w rozwodzie? Wszystko 
się dzieje tak, jak ty chcesz. Nie jestem 
już twoim mężem, nie roszczę do ciebie 
żadnych praw. Jeśli w dobroci twego ser- 
ca przyszłaś tu dzisiaj do mnie, to nie psuj 
mi tej najmiłszej dla mnie wizyty swoją 
zimną oficjalnością. Proszę cię bardzo, na 
lej sobie herbatki, siądź tu koło mnie, wy 
pijesz, pogawędzimy © naszych wspól- 
nych sprawach, o Janku — i pójdziesz 
Wszak nie będę cię zatrzymywał. Wan- 
duś, to są ostatnie moje prośby, spełnij je, 
bo zasłużyłem na to. 

W catem tem przemówieniu drżała nu 
ta żalu, smutku, rezygnacji i skryv.anego 
bólu. Wandzie żal się zrobiło Hańskiego, 


już nie zostanę, bo późno jest i ciocia 1a 
mnie czeka, 

== Nie o ciocię ci chodzi, koteczku — 
pomyślał zjadiiwie Iański — a dodał głoś 
no i słodko: J 

— No dobrze — j dziękuję ci, że się 
zgodziłaś. 

Wandzie ciążyła nad wyraz ta prze- 
ciągająca się wizyta. Atmosfera była nic- 
znośiiie naciągnięta, a przez to dziwnie 
ciężka Slodycz i delikatność każdego odez 
wania się męża, przy jego brutalnym od- 
rażającym wyglądzie w negliżu i w nie- 
zbyt świeżem łóżku, dławiła i męczyła, Ca 
łe otoczenie było brudne i niepociągające. 
Typowy kawalerski pokój, o którego wy- 
gląd nikt nie dba. Ściany zniszczone i przy 
strojone ‘gdzieniegdzie pocztówkami, 

przedstawiającemi przewaznie akty ko- 
bięce; na oknie pęknięte lusterko, pędzel 
do golenia nie opłókany i zeschnięty sło- 
iczki od musztardy z wyschłemi resztka- 
mi; butelka po wódce, jakiś brudny pa- 
pier zgieciony. Wszędzie kurz I nictad; 
pod piecem kupka zsypanych z popie:nicz 
ki niedopałków papierosów. 


Wanda przyniosła sobie filiżankę her 
baty, poczem udała się znowu do kuchni, 
by mężowi nasmarować masłem kawałek 
chleba. 

Tymczasem  Hański sięgnął szybko 
pod poduszkę, wyjął maleńką koperskę i 
zawartość jej szybko wsypał do filiżanki 
Wandy. Papierek podarł drobniutko i wy- 
rzucił za łóżko. 


— (oś ty zrobiła! Coś ty zrobiła! 
łam się go narażać. Wanda patrzyła z przerażeniem na sto- 

— Dobrze zrobiłaś, ale jak już będę| jącego przed nią boso i w bieliźnie męża.; 
się lepiej czuł, to mi go przyprowadzisz— — Cóż się jemu stało? — myślała. — 
prawda? Trochę wylanej herbaty — — 

— Naturalnie, W tej samej chwili poczuła lekki za- 

=- Nie inasz pojęcia, kochana, jak jaj wrót głowy. I raptem zrozumiała wszystko. 
do tego chlopca tęsknię. Poprostu miejsca| Jak błyskawica prżeleciały jej w pamięci 
sobie nie mogłem znależć, Ale nie myśl,| wszystkie chwile strasznych, zmysłowych 
najdroższa, --to mówiąc ujął rękę Wan-lpjeszczot jej męża, a zawsze przedtem 
dy, czule ją tulił i całował — że mówię toi wspólna herbata, zawsze pocoś ją wy- 
diatego, by zmienić swoją decyzję w sto-| sylał na chwilę — potem jej podniecenie 
sunku do twojej osoby. Jeśli tylko nadal| sztuczne, nienaturalne, jej żwierzęcy po- 
trwasz w zamiarze rozejścia się ze mną— | ciąg do mężczyzny. 
jestem na to gotów i nietylko nie będę ci — Ach, ty zdrodniarzu! — wykrzyknę- 
przeszkadzał w tem, jak już raz powie-| ła, płonąc cała z oburzenia. — To ty tak 
działem, ale nawet pomogę. ze niną postępowałeś! To tak kradłeś pod- 

-— Będę ci za to, Witek, bardzo wdzię| stępnie moje ciało! I poto mnie tutaj dziś 

czna — rzekła Wanda łagodnie. sprowadziłeś! Udałeś chorobę! Ach, ty 

— Nareszcie się przekonasz, że nie je- | podły! Żebyś się nie waży] mnie zatrzy- 
stem uosobieniem tylko zła. Słuchaj, kocha | mywać! — i rzuciła się do drzwi. 
nie, powiedz swemu narzeczonemu... — Chwycił ją w pół drogi. 
słowa te wymówił, jakby zmuszając się doj  — Nie pójdziesz! I tak muszę wygrać! 
spokoju i urwał. Po małej chwiłce zaczął | Nie puszczę, nie puszczę cię! Jesteś zbyt 
| znowu: — Powiedz swemu narzeczonemu, | piękna teraz w tej wściekłości — bełkotał 

| że jeśli chce się ze mną rozmówić, to służę | zdjawionym od żądzy głosem. — O, ja cię 
[mu w każdej chwili. Sądzę, że lepiej bę- | kocham, straszliwie kocham, ty żmijo! 
dzie, gdy Sprawę rozwodową my we I mówiąc fo, wiókł ją do łóżka. Wanda 
dwóch załatwimy, a ty pozostaniesz na bo- blada, z zaciśniętemi zębami broniła się 
ku w spokoju. Zresztą, jeśli on ma pienią- | rozpaczliwie, a gniew i oburzenie dodawa- 
dze — wszystko pójdzie łatwo, bo z mojej | ły jej sią. Drapała, gryzła, rzucała się ca- 
strony nie będzie przecież przeszkód, łem ciałem. 

— Tak, Wanduś — podjął znowu po Między mężczyzną i kobietą toczyła się 
chwili — więc ja, twój mąż, wydaję ciebie | walka na śmierć i życie. Trwała długo. — 
zamąż! To bardzo nowocześnie! — roze- | Wanda z rozpaczą poczuła, że sij zaczyna 
śmiał się gorzkim bolesnym śmiechem. jej braknąć, że gwałtownie słabnie. Chcia- 

— Witek, widzę, że ci to ciężko przy-| ła wtedy krzyknąć, lecz wydostał się z jej 
| chodzi, ale przecież już sam mi przyznajeś | ściśniętego gardła cichy jęk: — Boże, ra- 
rację, że tak będzie lepiej. tuj! — i zemdlona zwisła w ramionach 


— W gruncie rzeczy — pomyśiała s9- Gdy Wanda wchodziła do pokoju odez — O tak, będzie lepiej, będzie lepiej — | Hańskiego. Á i 
bie — chodzi właściwie o takie glitpstwo.|wał się, mieszając jej herbatę: ale tobie. Nie mnie, nie mnie — i drama- Hański rzucił ją na łóżko i wyczerpany 
Ustapie mu, potem sobie pójdę i bydzie — Już ci oslodziłem — chociaż w tem | tycznym gestem ukrył twarz w dłoniach. | opadł na krzesło, obcierając rękawem spo- 
spokój. jednak mtogłem ci usłuż. będąc sam chory] ' Wstrząsnął nim głuchy szloch. coną twarz. 


Spojrzała na zegarek. Dochodziła dzie 


wiąta. 
— Dobyze wigę — rzekła — ale dlugo] 


Poczemi zaczą! z apetytem, godnym zdro- 


— Witek, Witek — zawołała żywo ze — A to bestja silna — wycedził przez 


wego silnego miężczyżny, zajadać chleb | wzruszeniem w głosie, zrywając się z krze | zęby. — A to mnie nienawidzi! Czekaj ty, 
grubo masłem nasmarowany, a Wanda wi sełka i obejmując głowę Hańskiego ramio- | kochanico — już mi teraz nie uciekniesz. 


Leżała jak trup: herbata, odpowiednio 
przyprawiona przez mięża, i straszliwy wy= 
siłek w walce wtrąciły ją w długotrwałe 
głębokie omdlenie. 

I zwierzę w postaci ludzkiej wykorzy- 
stało bezbronność zemdlonej, bezsilńej ko- 
biety. aw 

LJ = = 

Tymczasem, gdy Wanda wyszła z do- 
mu, by udać się do męża, Mielnicki nięspo- 
dziewanie zadzwonił do drzwi jej mieszka- 
nia. Konterencja skończyła się bardzo 
prędko, inne sprawy mógł więc wcześniej 
pozałatwiać — więc zadowolony, że -zro- 
bi Wandzie niespodziankę swoją wizytą — 
pośpieszył do niej, nie tracąc ani chwili. 

Drzwi otworzył Janek, rzucając mu się 
radośnie i serdecznie na szyję, jak to zwy= 
kle czynił, przywiązał się bowiem do nie- 
go gorąco i dziecięcem swem sercem czuł. 
w nim najlepszego, prawdziwego swego 
przyjaciela. ) 

Mielnicki wszedł do mieszkania, a nie 
widząc ani Wandy, ani jej ciotki, zapytał 


„Janka: 


— Co to? Sam jesteś w domu? - 

—- Tak, Mamusia poszła do ojca. 

—- Jakto? Kiedyż przyjechał? 

— Dzi rano. Przysłał do mamusi do 
biura list, prosząc, by przyszła do niego, 
bo jest chory i leży, Więc mamusia poszła, 
a babcia wyszła po coś na miasto i jeszcze 
nie wróciła. 

— Dawno mamusia poszła? rej 

-—— A już będzie z godzinę, ja też chcia 
łem iść, ale mamusia nie pozwoliła, bo nie 
wiedziała, co ojcu jest. 

-— To pewno prędko mamusia już 
ci? 

,— Tak, bo mówiła, że wcześnie przy|- 
dzie, nawet mówiła, żeby poczekać z her= 
bata. 

Gdy Janek kończył te słowa, usłyszeli 
ohydwaj, że ktoś wchodzi do przedpokoju. 
Poskoczyli tam prędko. Była to ciotka. 
Ucieszyła się bardzo, widząc Mielnickiego 
i zaczęła mu nanowo tłumaczyć nieobec- 
nosé Wandy w domu. p 

—= O. tu nawet leży ten list od Witolda, 
niech pan przeczyta — rzekła wskazując 
na list, Jeżący na stole. i 

Henryk przeczytał i zmarszczył brwi. 
Ton listu nie podobał mu się wcale. Zaczął 


wrów 


chodzić po pokoju tam i napowrót zachmu ` 


rzony i głęboko zamyślony. 
(d. c. n.) 
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w Teatrze Wieikim 


na afisz Opery Warsz. to właściwie „Do- 
mek 3-ch dziewcząt”, rzecz na zachodzie 
znana, lubiana, a w Warszawie przed kil- 
kunastu laty smętnie położoną. Dopiero te 
raz urok tej trochę czułostkowej ale przem 
łej opowieści mużycznej o Szubercie zajaś- 
niat w całej pełni. Na wielkiej scenie trud 
Ao o zaciszność, charakterystyczną cechę 
utworu. Tem większe zwycięstwo reżyse- 
ra Zdzitowieckiego (bezsprzecznie najlep- 
szego. reżysera operetkowego w Polsce). 
| Sceny zbiorowe miały rozmach, a szeroki 
_ gest reżyserski udzieli] w 8 akcie gościny 
baletowi, zawsze mile widzianemu. Deko- 
racje p. Jewniewiczowej są b. ładne i sty- 
lowe, całkiem słusznie realistyczne, bez 
stylizacji trochę natrętnie dziś uprawianej 
na naszych scenach. 
Główne role vel partje kreują, Fedycz- 
kowska i Łuczyński. © doskonałej formie 
 Fedyczkowskiej w tym sezonie wiemy z 
„Damy Pikawej", „Fausta” i „Barona cy- 
pańskiego”. Tym razem dała postać nową, 
nieszablonowo naiwną przeżytą i przemy- 
ślanq, rzetelnie, śpiewała pięknie i kultu- 
ralnie. Łuczyński przypomniał nam dobre 
swoje czasy „Krainy uśmiechu“ i „Dybu- 
ka" — jego Schubert, prócz wielu zalet 
wokalnych, miał szczęśliwą sylwetę i na- 
leżyty wyraz aktorski, pełną umiaru j opa- 
nowania tajoną uczuciowość. Niespodzian- 
_ ką wieczoru;była Grudzińska w roli zazdro 
snej i histerycznej Włoszki, inna, niż zwy 
kle, wężowa, błyskotliwa w djalogu i faq- 
fastycznie piękna w stylowych toaletach. 
W wielu też momentach roli odbiegał od 


odsłony, a jak zawsze przyjemny i beztro- 
Ski. Bolko dich nie miaj tak dobrej roli, 
| a May, Szpjugier,i Grąbczewski szczęśli- 
wie uzupełmali kwintet „cyganerji”, pięk- 
nie ześpiewany i wesoły, Obie młode pary; 
Tokarzęwska i Korotkiewicz, Szabrańska i 
Kowalski stylowo|się prezentowały, a przy 
em w zespołach dawały pełnię należytą 
brzmienia wokalnego. Sylwetka Znicza 
Nafna, inteligentnie  charakterystyczna, 
ciepła „mamcia“ Wędrychowskiej, zama- 
szysta stróżka p. WandyłSzczepańskiej, po 
większającej „familinje") grono Szczepań- 
skich Aktóremu przoduje słowiczogłosa Lu 
cy i która w niedzielę wystąpi już po raz 
100-nyXw kasowej „Rose Marie“ Frimmia, 
świelniejprzełożonej przez; Leopolda Bro- 
Jdzińskiega.. - es Ao 
Trzeba! uczciwie podkreślić zasługę p. 

Tylji, który kapelmistrzował z zapałem i 
trzymał całość muzyczną w karbach nale- 
żytej tężyzny rytmicznej. O balecie już wy 
_żej wspomniałem. Ale bez zaznaczenia spe 
cjalnego sukcesu Kaczuiarewiczówny, któ 
rej wprost nie chciano puścić ze sceny. 
Swój zwykły motyli wdzięk miała Nowi- 
Cka, duży techniczny postęp uderzał w po 
pisach efektownej zawsze Sławskiej. Dyr. 
Pianowski dał dużo z siebie w tym sezonie, 
_a jednak — ani śladu wyczerpania! Wszyst 
, kie kompozycje estetyczne, bardzo kultu- 
ralne w dbałości o styl. Jedynie przydałh 
_ się tancerz o silnej budowie, mogący lekko 
| anosić zwiewne nasze solistki... 
, „Symłonji miłości” trzeba wróżyć suk- 
ces. Słuszny był nasz „wniosek“ o klapie 
, ponurej „Rodziny Massoubre*, Zamiast 
miej idzie „Stare wino" (deska ratunku w 
_ TKKT) Ale stare wino to dobra rzecz, pó- 
ki — po otwarciu butelki — nie kwaśnieje, 
_ Przy tywstej sali grają uporczywie „Pierw- 
szy występ Jenny“, A można było — po 
fiascu „pierwszego“ dalszych „występów“ 
owej Jenny zaniechać! Ogłaszają „Ostat- 
nią nowość”, która wcale nie jest ostatnią 
nowością. I tak ciągle. Aż do ...końca, Bo 


EDGE TREMOIS. 


MATKA. 


Z całym szacunkiem, jaki sfery ludowe 
okazują ludziom, noszącym tytuł doktora, | 
Marjanna odprowadzała do drzwi swego 
inieszkania młodegó lekarza dzielnicowe- 
go. 
Doktór zatrzymał się na progu: 
— Fałszywy alarm, powtarzam raz je- 
szcze, proszę pani. Nerwy poprostu... nie | 
więcej... Pacjent pani jest mocnej konsty- 
tucji.. Z pewnością przeżyje panią! 

— Niech Pan Bóg strzeże! — szepnę- 
la, 
— Nle pani mi się nie podoba — do- 
dał lekarz. — Schudła pani jeszcze. Czy 
radziła się pani profesora Respie? 


— już dwa tygodnie temu. 
co powiedział? 

— Badał mnie długo i uspokoił. A na 
stępnie poslal do szpitala Boucicaut na 
piześwietlenie. Obiecał, że napisze do pą 
na do! tora i do mnie zaraz po otrzymaniu 
zdj remąpnowsk'ch. 

-- Doskonale, Froszę się nie męczyć. 
Cóżhy zrobił pacjent pani, gdyby pani za- 
chorowała? 
~- niena obawy o mnie, Czuję się bar 
dzo 0" że 


zje Teatralne stolicy, 


„Symfonja Miłości” 


„Simlonja milości“ która weszła świeżo | 


swego „typu” wodewilowego Szczepański | tę 
szczery zwlaszcza w ostatnich scenach 2-ej | we 


| KRATECZKI, 


0 wiośnie, maju i Pateraju 


słów kilkoro. miu 


— Życie jest jak żelazny most. | 


i 


— Dlaczego? 
— Bo ja wiem? 
Rzeczywiście. Ja także nie wiem. Ale dry pływa dokoła. 
może być, jak żejazny most. Albo jak drew | 
niany balkon. Wszystko jedno. wa krew. Darmo. Narazie. A potem trzeba 
Zwłaszcza, że jest maj, że jest wiosna. | płacić, Gdy już krew ostygła. Gdy niema 
I do pewnych godzin wydaje się wówczas | wiosny. I okazuje sio, że jej oczy wcale nie 
człowiekowi, że życie jest piękne. Jak ró- | były dziwnie zielone. że jej cera bez szmii 
ża.. Pachnąca z kolcami. Kobiety. Młode ki jest zniszczona. że niedbale myje się. Że 
Młode kobiety. Ładne, zgrabne. Pokazują | włosy są tlenione. Bo już niema wiosny. 
ar i dekolty. Uśmiechają się. Pachną. | Dopóki nie zjawi się inna. I znowu jest 
Jak róża. I z kolcami. | wiosna. I oczy są zielone, a usta jak krew. 
Spotkałem jedno miłe, młode dziew- | Nogi strzeliste. Ramiona łabędzie, Przez 
czątko, Niewinne. Pierwszy raz. Ale przy | tydzień. Miesiąc. Dopóki nie minie wiosna 
| szła. Była miła i rozkoszna. Ponętna į chę- 
tna. A potem już — zaczęła krzyczeć. 
i Dlaczego krzyczała? 
Żeby jej dać pieniądze. Jest maj, Wiosna. Strzeliste nogi, Sło- 
Straciłem ochotę na skromne, niewinne ' necznie — bronzowe ramiona. Obiechjący 
i niepełnoletnie. Chociaż jest wiosna, I! dekolt. Wiosna. I dużo, bardzo dużo kon- 
maj. I wogóle. I konjak. Dużo konjaku jest | jaku. Chłodnego konjaku w spoconym kie- 
wiosną. Płynie szeroką strugą z małego kie | liszku. A 
liszką. Lub wąską z dużej „angiclki“. 
Noce są jeszcze chłodne. Trzeba pić 
konjak. Kobiety śpią. Albo gawarzą miło- 
sną gwarą. Z tym, albo tamtym.A konjak 


ści. I wtedy wiedzą nawet ,kiedy przestać 
mówić. 


PATERA). 
ateraj. Dlaczego? Gdyż tak się nazy- 


| wa. Józef Pateraj z ulicy Sanockiej. 
Kłótliwy, Pewno jeszcze kawaler. Nie 


P 


jest tąki chłodny. lubi Karpińskiego. Franciszka Karpińskie- 

Nie lubię gdy kobieta mówi. Powinna | go, Dawniej owszem. Spotykali się. Rozma 

umieć mówić tylko jedno słowo: kocham. | wiali. 

I niech nie mówi kogo. Będę myślał, że tyl- O Abisynji. 

ko mnie. Wiosną. Po ulicach spacerują Dzisiaj wrogowie. 
wolno adne nogi. Spaceruje dużo par ład- | Pateraja, 

nych nóg. Spacerują różowe, białe, bronzo 
we dekolty, AKsamitne. Obiecujące. 
Czekają na nabywców. Na następców. 
azują się wszystkim, aby zązdrościli pra 
mu właścicielowi i weszli do spółki. Ci- 
chy wspólnik. 

Kobiety nie piją konjaku, Piją alkohol 
czułych słówek. Upijają się nim. Ulegają.| - 
A potem znowu słuchają tych samych słów | się. Upadł. 

Słów innego. Policja. Pogotowie, 


Sąd Grodzki. W imieniu Rzeczypospo- 


litej; Józef Pateraj, lat 45... na 1 page 
WAGONS - LITS il COOK aresztu. Wykonanie wyroku zawiesić na 
Łódź, Piotrkowska 68. ` 


Karpiński zaczepił 


= PE Józef, zwyciężą ltalczyki? 
— Bee. 

— A ja mówię, że tak. 

— Głupiżś pan. 
,— A paneś idjota. Stary idjota. We 

Ibie siano, Albo i co gorszego. 

Nie zdążył powiedzieć, co gorszego. 
Bo dostał drągiem przez łeb. Zachwiał 


Jerzy Krzecki. 
a RZN 


1 
| SZTUCZNY SYSTEM CZY NATURALNA 
PAMIĘĆ. 


dwa lata, 
Tel. 170 70 


33/, zn żki 
if laka "U. Í Niezdolność do skupienia się jest pierw- 
szym objawem nerwowego wyczerpania, 
powrót bezpłatny Należy więc przeciwdziałać  nerwowemu 
wyczerpaniu przy pracy, przez doprowa- 
dzenie do organizmu substancyj działają 
do Warszaw cych odżywczo na komórki nerwowe. Sub 
y stancję taką stanowi między jnnemi lecyty 
dn. 10 maja. na zawarta w Ovomaltynie Dra Wandera 


Cena w obie strony zł. 7,70. | Ovomialtjne zawiera w skoncentrowanej for 


.m—— 


Pociąg popularny 


j mie najszlachetniejsze składniki odżywcze 


ligowe paszporty zagraniczne 


do Aasteji 


i witaminy potrzebne do utrzymania zdro 
wia na odpowiednim poziomie. Jeśli zdoła 
my tedy przy Ovomaltynie zapobiec nerwo 


Aaglji wemu wyczerpaniu w czasje pracy umysło 
Czechosłowacji | Yei, potrafimy się również skupić a tem 
Bułgarji samem nie będziemy musiefi uciekać sję do 
Jugosławii sztucznych i żmudnych systemów zapamię 
Weri tywania. Filiżanka Ovomaltyny na śniada- 

spor nie lub kolację zasiąpj z dobrym skutkiem 


Ca Ochnik. 
taki czy inny koniec nastąpić musi. 
Wznowiono w Małym „Adwokata i ró- 
że“. Róże zwiędły—adwokat dostał astmy. 
Poco te wznowienia? Czy po to „TKKT" 
posiada aż kilku kierowników literackich? 
Czesław Napiórkowski. 


przydałyby się w obecnych czasach. Gdy 
system nerwowy jest wzburzony, a bez- 
senność nie pozwala wam wypocząć pa- 
miętajcie o ziołach magistra Wolskiego 


P, S. A w teatrze Malickiej 150-ciu , 
przedstawień dobiega świetnie grana „Tra | Passiflorę (Kwiat Męki Pańskiej)-— roślinę 


fika pani generałowej". 


smutnych i czułych zarazem, które zapa- 
lały się dziwnym blaskiem przy samem jej 
zbliżeniu. 

Cóż obchodzić ją mogła najcięższa i 
najgorzej opłacana praca, skoro takie o- 
siągnęła rezultaty? Syn jej żył i kochał ja, 
od której odsunęli się wszyscy. Skończył 
już lat czterdzieści. A ona sześćdziesiąt. 

Nie myślała już o tem oddawna, by 
wyzdrowiał zupełnie. Było im dobrze o- 
becnie. Miała odporne zdrowie. Zarabia- 
ła niewiele, lecz zarobki jej były stałe. 

Ryk zwierzęcy, dolatujący z drugiego 
pokoju, przerwał tok jej myśli. 

Uśmiechnęła się i weszła do pokoju 
chorego. Gdy zauważył ją na progu, i 03 


-— Doskonale. Ale w każdym razie 
nie.b pani dba o siebie i oszczędza się, A 
zaraz po odebraniu wiadomości od profe 
cora Resple proszę zawiadomić mnie. 

Lekarz wyszedł. Po jego odejściu ci- 
sza zaległa małe mieszkanie, 

Marjanna mieszkała tutaj od czterdzie- 
stu lat. 

Mąż jej, robotnik, zmarł tu podczas 
ataku „delirium tremens'. Tutaj przyszedł 
na świat jej syn, głuchoniemy od urodze- 
nia i upośledzony w całej rozciągłości te- 
go słowa. 

Cóż zrobić miała, by w jakiś sposób 
znależć spójnię z życiem? 

Była brzydka, biedna, niewykształco - 


(À 


kich śladów ducha.. Uklękła przy nim. 
— Mój jedyny, mój synu kociany... 
Zdawało © jej, że uścisk dłoni odpo 


dziecku... ciałem i duszą, przedewszyst- 
kiem wyrywając je śmierci, a potem cier- 
pieniu. Robiła to z pokorą i męstwem. 


Kobiety bywają inteligentne, W miło: 


Bursztyn znaleziony na plaży 


Gazy w odkopanym kanale |; 


EB zatruły kilku robotaików. EM 


| Z Kołomyi donoszą: 
Przy ul. Wałowej zdarzył się wstrząs: 
[jący wypadek: W czasie 


Wiosna. Konkurentka konjaku. Rozgrze |jącemi się gazami robotnik runął w głąb 


| kopania rowów 

„Przyzwoita* kobieta kocha darmo. I |kanalizacyjnych robotnicy odkryli szyb 
dlatego tak drogo kosztuje. Mężczyzna głu | kanałowy. Jeden z robotników niejaki Ha 
pi „dopływa do portu małżeńskiego". Mą- | wryszczuk nachylił się nad otworem szy- 


straż pożarną, która bardzo szybko przy- 
,|była na miejsce. Strażnicy Czypurda i 
Krzaczek wyciągnęli pokolei zatrutych ga 
zem kloacznym (strażacy również praco- 
wali bez masek gazowych) Tragarz Uhr= 
mann zmarł w drodze do szpitala. Wśród 


bu, W tej chwili zamroczony wydobywa- |zatrutych którzy przebywają w szpitalu 
powszechny dwaj znajdują się w stanie 
| otworu. Natychmiast pospieszyli mu inni | bardzo ciężkim. 
robotnicy na pomoc w ten sposób, że Na miejsce wstrzasającego wypadku 
dwaj pokolei wstąpili do szybu, lecz i oni | przybył prokurator oraz sędzia śledczy. 
natychmiast stracili przytomność. Wów- Zaznaczyć należy, że indentyczny pra 
czas pospieszył im z pomocą zajęty w |wie wypadek zdarzył się zaledwie przed 
składzie węgla Muehlstejna tragarz —|kilku miesiącami i wówczas śmierć znale- 


Hersch Uhrmann 


[nikt z szybu nie wychodzi zaalarmowali 


który z szedł również 
|do szybu. Kiedy robotnicy spostrzegli, że 


żli dwaj robotnicy. 
Wdowa po zmarłym Uhrmanie znajdu 
je się obecnie bez środków do życia. 


z p Y o A 


SB jest własnością Państwa. WB 


Z GDYNI donoszą: 

Urząd Morski podaje do wiadomości, 
że bursztyn, złowiony w morzu lub znale 
ziony na plaży, jest wyłączną własnością 
Skarbu Państwa, W wypadku więc znale 
zienia lub wykopania bursztynu, znalazcę 
obowiązują przepisy kodeksu cywilnego. 
Przywłaszczenie sobje przez znalazcę bur 
sztynu stanowi występek  sprzeniewierze 
nia z art. 262 $ 3 k. k. który ulega prócz 


konfiskaty bursztynu karze aresztu do 6 
miesięcy. 


Uprawnioną do wyłącznego skupu bur 
sztynu za zwrotem znaleźnęgo jest firma 
Piotr Trześniak z Gdyni, na mocy zawar- 
tej umowy ze Skarbem Państwa. Również 
sprzedaż bursztynu innym osobom pódle= 
ga karze do 2 lat aresztu lub grzywny w 
myśl art. 161 k. k. 


RADIO = KĄCIK. 


DZIŚ, dnia 9 maja wieczorem: 
RASZYN. 

12.03 Dziennik południowy 

12,15 Programy lokalne 

12.25 Koncert małej orkiestry P. R. 

13.10 Chwilka gospodarstwa domowego 

18.15 Programy lokalne, w Warszawie — 
przerwa 

14.15 Przerwa 

14.30 Programy lokalne 

15.00 Matka Chinka — obrazek obycza= 
jowy 

15.15 Nasz handel morski 
(Wilno nadaje audycję lokalną) 

15,20 Programy lokalne 

15,30 Koncert z Krakowa 

16.00 Lekcja języka francuskiego 

16.15 Bajka dla dzieci p. t: „Trzy małe 
świnki” 

16.45 „Cała Polska śpiewa” 

17,00 Transmisja nabożeństwa majowego 
z kościoła N. M. P. w Wielkich Pieka- 
rach na Śląsku (przez Katowice) 

17,50 Pogadanka z Torunia 

18.00 Koncert solistów z Poznania 

18,40 Programy lokalne 

19.35 Wiadomości sportowe 

1945 Pogadanka aktualna 

19.55 Przerwa 

20.00 Mozajka muzyczna 

20.45 Dziennik wieczorny 

20.55 Obrazęk z Polski współczesnej 

21.00 Audycja dla Polaków z zagranicy 
(z Wilna) 

21.30 „Wesoła Syrena" 

22.00 Koncert symfoniczny orkiestry P. R. 

23.00 Wiadomości meteorologiczne dla 


NERWY ZE STALI 


one zaburzenia systemu nerwowego ner- 
wicę serca, bóle i zawroty głowy, uczu- 
cie niepokoju oraz sprowadzają krzepią: 
cy naturalny sen nie powodując przyzwy* 


ze znak. ochr. Pasiverosa”, zawierających | czajenia. 
ją | 


Wytwórnia: Magister Wolski, War- 


o własnościach uppakajających. Łagodząlszawa, Złota 14. 


Marjanna zbliżyła się do lampy i nało- 


żyła okulary. Nazwisko doktora Resple wi 


iniało na kopercje. Otworzyła ją i czytała 


kilkakrotnie, nic nie rozumiejąc. 


List bowiem był następującej treści: 
„Kochany uczniu i kolego! 

Otrzymałem „rontgen“ waszej klient 
ki, p. Telamonowej, którą badałem 
dwa tygodnie temu. Niema już żadnej | 
wątpliwości: narośl rakowata, jaką | 
stwierdziłem odrazu, umieściła się tak | 
niefortunnie, że o operacji mowy być 
nie może. Byłoby rzeczą niesłuszną 
narażać ją na niepotrzebne cierpienia, 
na które dotąd nie narzeka jeszcze. Z 


| na, i liczyć nie mogła na Ù, że inny męż-| także starał się uśmi-chnąć do niej. Nikt chwilą, gdy odezwą się bóle, radzę 

czyzna zajmie cię nią i jej synem — kale- | prócz matki nie zrozumiałby znaczenia te- natychmiast stosować środki uśmie- 

ką. jej instynkt macierzyński uratował | go spojrzenia, zrodzonego z chaosu. Jak rzające w wysokich dawkach, gdyż— 

ich oboje. dobra wróżka zbliżyła się żę” leżącej wiel niestety— nje rokuję jej życia dłużej, 
Poświęciła się całkowicie swemu kiej postaci, pozornie pozbawionej wszel niż na pół roku...“ 


Zrozumienie zaczęło świtać w umyśle 


Marjanny. Chodziło o nią samą. W chwili 
zapieczętowania dwu jednocześnie nap;sa 


Sczasem przyszła nagroda. Mimo powraca 
jacych okresów choroby psychicznej, 
dziecko, młodzieniec, a wkońcu dojrzały 
mężczyzna, miewał przebłyski rozumu. 
Matka odczuwała coś w rodzaju wdzięcz 
ności w zachowaniu głuchoniemego, obi? 
kanego syna, widziała ją w oczach jego, 


wiada jej na te słowa i serce jej rozrado- 
wało się szczęściem wieikiem. 

— Pani Telamonowa! Oto lis’ dla pa- 
p: 

Wręczywszy go, dozorca domu usumął 
się, grzecznie poinformowawszy się po- 
przednio o zdrowiu chorego. 


nych listów, profesor Resple pomylił się 
co do koperty. 
W ten sposób otrzymała list, przezna- 
czony dla dzielnicowego lekarza, 
Skazana. I bezapelacyjnie. Taki był ko 
niec bolesnego żartu, nazwanego życjem. 


żeglugi powietrznej 

23.05—23.45 Muzyka taneczna małej or- 
kiestry P. R. 

Łódź, jak Raszyn, oraz: 

12.15 Muzyka z płyt 

18.15 Muzyka z płyt 

14.25 Przegląd giełdowy łódzki 

14.80 Muzyka popularna z płyt 

18.40 „Białe i czarne Łodzi” — pogadan- 
ka, wypowie K. Łukieński 

18.50 Inspektor St. Kula wypowie „Apeł 
do strażaków“ 

18.55 „Wesofy dymek z komina". „Idzie- 
my na majówkę”, pióra dra Parkera, w 
wykonaniu zespołu Wesołego Dymka 

19.10 Program na jutro 

19.20 Koncert reklamowy 

NIEDZIELA, 10 MAJA.’ 
| RASZYN. 

9.00 Sygnaj czasu i pieśń: Najświetsza 

Panno" 

9.03 Gazetka rolniczą 

9.15 Zespół Stefana Rachónia 

9.40 Dziennik poranny 

9.50 Programy lokalne 

10.00 Transmisja nabożeństwa z okazji 
15-ej rocznicy bitwy pod Kaniowem z 
kościoła św. Antoniego w Warszawie 

W czasie nabożeństwa utwory religij- 
ne wykonają: orkiestra 380 p. Strz. Kan. 
oraz Chór Pracowników Zbrojowni Nr. 2 

10.55 Programy lokalne 

1125 Pod banderą statku „Batory'* — au 

dycja muzyczna z Poznanią 
11.57 Sygnał czasu 
12.00 Hejnał z Krakowa 
12.05 Programy lokalne 

i2.15 Poranek symfoniczny z Krakowa 

| 14.00 Programy lokalne 

14.80 Święto motocyklistów Zagłębia — 
Sląska - Dąbrowskiego (z Hajduk przez 
Katowice) 

15.00 Programy lokalne 

Łódź, jak Raszyn, oraz: 
| 9.50 Program na dziś 
|| 2 Reportaż p.t. „Kłopoty młodej mał- 


żonki* w opracowaniu dr. Stefanji Ma- 
rzyńskiej 

14.00 Koncert reklamowy 

14.20 Koncert życzeń 


PES ES E A M ZAK AA WK KAI, TAK R WW A EES TE ROZEWIE E ERNES EE BUK". ZERA E REA ATS EO NARA TEZ | Wlk Bro A RÓL KE OKR E ESTES OWCZE X WOOD ma alko 


Przymknęła oczy, zupełnie zrezygnową 
na. 

Znienacka jednakże zerwała się z odru 
chem przerażenia, 

A co stanie się z mm? Zginie, jak łach 
man ludzki, : 
„ Kto zajmie się nim po jej śmierci? Czy 
liczyć można na litość ludzką? Nie o litość 
chodziło... tutaj, gdzie trzeba było najs 
większego poświęcenia, do którego zdolne 
jest tylko serce matki. 


+ + a 


Blady świt zajrzał w okńa. Marjanna 
spostrzegła, że całą noc spędziła u łoża sy 
na, pogrążona w swych straszliwych my» 
ślach. 

Słyszała jego równy, spokojny oddech. 

l bez wahania, ręką pewną wyjęła z 
nocnego stolika stary rewolwer przestarza 
łego systemu— własność zmarłego męża. 

Zwolna zbliżyła go dó ukochanej skró 
m. Usta najdroższego syna złożóńe były 
do uśmiechu... Poto, by nic nie wyrwałó 
go ze szczęśliwego, bezpiecznego snu, ńa 
cisnęła cyngiel.. 

Przebacz jej, Boże! 

Tłam, L. M. 
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| Przesunięte termi 


EE meczów ligowych. 


Zarząd Ligi PZPN. zmienił terminy 


Wyznaczonych meczów piłkarskich o mi- 


14-€ej a mianowicie: 


Legja — Śląsk, Wisła — Dąb, Warta 


strzostwo Ligi. Następuj ące spotkania wy | — Warszawianka, ŁKS — Pogoń i Ruch 


znaczóne na 24 bm. 
Ra 21 czerwca o godz. 17.30: 
Legja —'Ł KS, Garbarnia — Warsza- 
wianka, Pogoń — Warta, Ruch Wisła 
| i Dąb — Śląsk. 
Mecze wyznaczone na 6 sierpnia prze 
pono zostały na 18 października o godz. 


"Na boisku Chelsea w Stamford Bridge 
odbył się specjalny trening drużyny, która 
Wkrótce grać będzie dwa mecze w Polsce 

(Trener Whitley pouczył graczy, jak 
| mają grać na kontynencie i zalecił w 
_ pierwszym rzędzie nienapadanie na bram- 
karzy. Chelsea ma wykazać przedewszy- 
stkiem swą wysoką Kaas techniczną, co 
jest życzeniem związku angielskiego, któ- 


BIEGI i 


następująco: 


Sobota. 

Piłka nożna: Na boisku ŁKS-u przy AL 
Voj o godz. 16:30 Mecz o mistrz. klasy A: 
Vima — EPSG, poprzedzony waż 

sb rezerw. 


nadzwyczajnie wałne zebranie 
Okręgowego Związku Atletycznego. 

Gry sportowe: Na boiskach łódzkich od 
kódz. 16 dalsze mecze o mistrz, klasy A 
"w szczypiorniaka i hazenę. 


Niedziela, 
Piłka nożna: Na boisku ŁKS. przy AL 
Unji o godz. 16: 30 mecz ligowy: ŁKŚ. — 
Garbarnia. Na bólsku WKS. o godz. 11-ej 
1 Mecz o mistrz klasy A: WKS. — Burza. 


A 


| Na boisku Union Touringu o godz. 11-ej 


Dalsze ciągnienie 


Pożyczki Inwestycyjnej 


Po 500 zł, 

9129—9 9154—9 9187—7 
9423—41 9426—4 9490—9 
9604—48 9774—4 9899—31  9899—13 
9966—41 9986—48. 10048—43 10068— 
13 10083—7 10108—4 10123—43 10152 
—4 10157—9 10263—4 10279—13 10236 
—4 10321—4  10399— 41 1043243 
10437—4 10471—26 10529—26 10555— 


v415—13 
9576—7 


48 10602—26  10692—18  10738—4 
10746—  10846—7 11090—43 11184. 
13 11379—41  11400—9  11422—31 


11434—31 11499—26 11574—4 11617— 
18 11865—41 11875—48 11949—7 11971 
—18 11970—4 1199243  12096—13 


"AOAR 
+ 


prze niesione zostały 


me- 


Atletyka; W lokalu K, P. Zjednoczone 
przy ul. Przędzalnianej 68 o godz. 16.30 
Łódzkiego 


jarbarnia. 

Mecze wyznaczone na 13 września 

przeniesione zostały na 5 lipca godz, 17.39 
Warszawinaka — ŁKS, Garbarnia — 

Warta, Pogoń — Ruch, Śląsk — Wisła i 

Dąb — Legja. 


—; 0): — 


Spec ialay trening drużyny Cheisea 


EM przed wyjazdem do Polski, 


ry przykłada ogromne znaczenie do presti 
żu piłkarstwa angielskiego na kontynen- 
cie. 

Kierownikiem Chelsea będzie słynny 
menager angielski Knighton. Ekspedycja 
Chelsea składać się będzię z 21 osób, w 
tem 18 graczy. Drużyna ta kosztowała za 
rząd klubu Chelsea ponad 50.000 funtów. 


naag | sama 


MECZE. 


Gm KALENDARZYK NA DWA DNI, SEB 


Kalendarzyk sportowy na dzień dzisiej-ļmecz o mistrz, kl. A: Makabi — ŁKS-Ib, 
szy i jutrzejszy przedstawia się w Łodzijo godz. 16,30 mecz o mistrz. klasy B: Bar 


Kochba -— Konstantynowski K. $. Na bo- 
isku Widzewa, o godz. 11 mecz o mistrz. 
klasy A: Widzew — SKS., o godz. 16.30 
mecz o mistrz. kl. B: Zjednoczone—TUR. 
W Pabjanicach o oz 11 na boisku KE. 
mecz o mistrz, kl. A: PTC, — Union Tou- 


ring. W Zgierzu o p 11.30 na boisku, 


Sokoła mecz ọ mistrz. kl. B: Sokół 
(Zgierz) — Hakoah (Łódź). Mecze o mi- 
strzostwo poprzedzą przedmecze rezerw, 

Lekkoatletyka; W Parku Poniatowskie- 
go o godz. 12-ej w pot.: bieg sztafetowy 
„Kurjęra Łódzkiego”. Start i meta w alei 
obok Szkoły Włókienniczej. 

Kolarstwo: Na stadjonie przy Al. Unji o 
godz. 10 start do biegu naprzełaj (cyklo- 
pedestre) na 25 klm. organizowany przez 
ŁTK. 

Gry sportowe: Na bidskach w Łodzi od 
godz. B-ej ranó dalsze mecze o mistrzo- 
stwo klasy A: w szczypiorniaka i hazenę. 


20929—48 20941—48 20961—7 21100-4 
21178—41 21211—4 21322—26 21509- 
—43 21558—13 21560—48 21585—48 
21666—7 21683—4 21715—18 21762—- 
7 21766—43 21777-—43 21741—4 21875 
—9 21945—4 21976—31 22141—43 
22144—4 22246—48 22260—4 22267— 
22303—48 22304—9 22319—31 2 2527- - 
26 22560—48 22607—31 22623—26 
22969—13 
Po złotych 500: 


— 


39—24 39—28 153—19 —207—1 
210—9 214—33 246—45 304—15 329-- 
38 336—15 362—45 452—19 467—25 


483—9 518—7 697—19 759—38 790 — 
7 851—45 1016—19 1057—25 1071—24 
1073—33 1091—24 1112—38 1163—25 
1196—1 1246—33 1800—19 1411—33 -- 


— 


ECHO 


Sport w kilku słowach. 


Ww czwartek oawyiy się eliminacje łódzą us, 


kich zapaśników na podstawie 


jący ostateczny skład reprezentacji Łodzi 
na mecz z Królewcem: waga kog. Falecki 
(KE), rezerwa Kulesza (IKP), w. piórko 
wą Kawał C. (Wima), rez. Pawlicki (IK 
P), w. lekka Kawał W. (Wima) rez. Pusz 


(KE), waga półśrednia Hinc (Wima) 
rez, Sułat (KE), w. ai Jakubowski 
(IKP) rez. Rasała (KE) półciężka 


Slickowski (IKP), rez. Dąbrowski (IKP), 
w. ciężka Cymer (Wima) rez. Lipczyński 
(KE). Dźwiganie ciężarów: 
(Zjedn.) i Kreuzstein (Siła). 
W związku z międzymiastowym me- 
czem piłkarskim Łódź — Kraków, który 
odbędzie się w dniu 21 bm. w Łodzi o pu 
har, oraz meczem Białystok — Łódź, któ 
ry zostanie rozegrany 24 bm. w Białym- 
| stoku (pierwszy mecz Łodzi z serji roz- 
grywek międzyokręgowych o puhar Pre- 
zydenta RP) odbędzie się w połowie przy 
szłego tygodnia na stadjonie ŁKS przy AI 
REKE N ETE i POESI DZ T POE YEL 


Wycieczka Z.O.R-u, 

Zarząd Koła Łódzkiego Związku Ofi- 
cerów Rezerwy działając z zalecenia 
władz wojskowych organizuje na dzień 17 
maja rb. wycieczkę wojskowo= turystyczną 
do Sędziejewic— miejsca bitwy powstań- 
ców w 1863 r. 

W wycieczce weźmie udział p. poseł L. 
Waszkiewicz, który na miejscu opjsze prze 
bieg bitwy. 

Wyjazd nastąpi dnia 17 maja rano za 
zniżką P. W, 

Bliższych informacyj udziela i zapisy 
przyjmuje sekretarjat Koła w terminie do 
dnia 12 bm. 

Zarząd zwraca się z gorącym apelem 
do Kolegów o jaknajliczniejszy udział w 
tej wycieczce. 


IV ELIMINACYJNE ZAWODY MODELI 
LATAJĄCYCH. 

Łódzki Obwód Miejski LOPP., dorocz 
nym zwyczajem organizuje w dniach 17; 
124.5 i 7.6 rb., 3 konkursy w ramach „IV 
Eliminacyjnych Zawodów Modeli Latają- 
cych“, w którym zgłosiło udział dotychczas 
około 200 zawodników. 

Wszelkich informacyj w sprawie organi 
zowanych konkursów i przydziału nagród 


Łędzewicz 


do poszczególnych grup zawodników, ti- 
dziela instruktor modelarstwa, w 
poniedziałki i czwartki każdego ty- 


godnia w godzinach od Pata do I-ej, ul. 
Piotrkowska 149, tet 106-20 


12583—38 12665—33 12707—19 12713 
—24 12800—25  12842—15 12858—24 
12888—45 12928—24 12005—38 13174— 
7 13217—19 13221—25 13263—38 13431 
—9 13613—45  13626—7  13671—24 
lo406—1 13761—38 13783—19 13910— 
19 13956—15 13959—24 13962—9 14142 


—19 14159—38  14215—24 14239— 
—|l 14240—25  142098—25  14300—45 
1450 —24 14514—24 14519—15 14520 
—l 14524—1 14547—15  14567—25 
14683—45 15078—38 15097—24 15151 
—33 15158—45 15250—7 15382—45 


15448—19 15477—38 15546—9 109592— 
9 15602—1 15719—24 15833—24 15907 
—] 16032— 45  16033—19  16083—1 
16084—25 16101—45 16254—15 16258 
—25 16265—38 16267—33  16335—9 
16364—19 162, 9—25 10452—33 16534— 


których 
kpt. zw, ŁOZA p. Peszke ustalił następu- 


- barwy którego reprezentowa- |? 


(Cz UGI Z_OWY Wus IEa"W, 217% 
żonych z najlepszych piłkarzy łódzkich, 
na podstawie którego kpt. zw. ŁÓZPN 52. 


Cyll wyznaczy ostateczne reprezen:zcje 
Łodzi na mecze z Krakowem i Białymsto- 
kiem. Składy teamów zostały ustalone na 
stępująco: Team A: Happe (Burza), Ga- 
łecki Fliegel (ŁKS), Nowiszewski (Wi- 


ecri, 


dzew) Lenart (Wima), Chojnacki (UT), 


Miller, Sowiak, Lewandowski, Wolski 
(ŁKS) i Stolarski (WKS) Team B; An- 
drzejewski (ŁKS) Frankus, Triebel (ŁT 


SG), Szulc (UT), Pile (UT), Pegza il 
(ŁKS), Mielczarek, Augustyniak (Wi- 
dzew), Lećmiński (Wima), Voigt (ŁTSG) 
Król (ŁKS) Rezerwowi; Królewiecki, Mi- 
kołajczyk (ŁTSG), Twardowski (SKS), 
Janiszewski i Cholewiński (Widzew), Ba 
jer (Burza), Milczarek (PTC), Sudra 
(Widzew). 

Mistrzyni i rekordzistka 
b. rekordzistka świata w rzucie 


Polski oraz 
dyskiem 
Jadwiga Wajsówna przeniosła się do $0-- 
koła łódzkiego, w którego barwach wystę 
pować będzie już we najbliższych impre- 
zach. Wajsówna jest, jak wiadomo, wycho 
wanką Sokoła pabjanickiego, jednak w ro 
ku ubiegłym przeniosła się do Sokoła po- 


ła kilkakrotnie w rozmaitych imprezach 
krajowych. Przenjesienie się Wajsówny do 
klubu łódzkiego jest powaźnem wzmocnie 
niem reprezentacji kobiecej okręgu į jak 
się dowiadujemy, ma ona wystąpić w re 
prezentacji naszego miasta już w najbliż- 
szym trójmeczu lekkoatletycznym Łódź — 
śląsk — Kraków. Wajsówna w ciągu zimy 
nje zaniedbywała treningu i znajduje się 
obecnie w b. dobrej formie, co jest specjal 
nie ważne w związku ze zbliżającą się 
Olimpjadą, gdzie będzie najgroźniejszą 
rywalką obecnej rekordzistki świata niem 
ki Mauermeier. 

— Przy pięknej po- 
godzie rozpoczął się w piątek mecz teni- 
sowy Poiska — Węgry. 

W pierwszem spotkaniu Szigeti pokonał 
lebde w stosunku 9:7, 6:1, 1:6, 6:4, Obaj 
R byli w dobrej formie, Hebda lep- 
szy, niż podczas swej zeszłorocznej bytno 
ści na Węgrzech. Polak grał jednak zbyt 
ostrożnie, rzadko podchodził do siatki, a 
jego pilki skracane były zbyt słabe. 

W drugim meczu Tłoczyński pokonał C2 
bory'egó w stosunku 6:4, 6:2, 6:4. Polak 
grał doskonale pod względem taktycznym, 
SEAT pewnością 1 siłą piłęk oraz do- 
bra grą przyssłafee: "i 

Dziś, w sobotę odbędzie się gra podwó 
na, 
iman i Ferenczi — Dallos, oraz gra ; 
zowa Tarłowski — Hecht. 


JĘDRZEJOWSKA W FINALE 
mistrzostw Austrji. 
Najgroźniejsza przeciwniczka. 

Na międzynarodowych mistrzostwach 
tenisowych Austrji Jędrzejowska po wyco 
faniu się Amerykanki Jacobs zakwaliliko- 
wała się do finału.. Przeciwniczką jej bę 
„zie czołowa rakieta Francji Simone-Mat- 
hieu. 


POŚWIĘCENIE PROPORCA 
16 Łódzkiej Drużyny Harcerzy. 
Zarząd Koła Przyjaciół Harcerzy przy 
16 Ż D H, zawiadamia, że w niedzielę dn. 
10 maja 1936 r. odbędzie się uroczystość 


poświęcenia proporca 


` 
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w której spotkają się Hebda — Wit- 


Str. 8 
wr, 


Zycie ekonomiczne 
BAWEŁNA. 

N. JORK: ioco 11.67, maj 11.57, czer- 
wiec 11.41, lipiec 11.25 

LIVERPOOL: loco 6.46, maj 6.15, czer 
wiec 6.05, lipiec 5.97 

BREMA: loco 13.81, lipiec 12.06, paĝ- 
dziernik 11.68, grudzień 11.68 


V ałuty, daw 7: 


PAPIERY PANSTWOWE 
WIĘKSZYCH ZMIAN. 
Zainteresowanie papierami państwo- 
wemi było średnie, nastrój panował zmiępe 
ny, kursy nie wykazały naogół większych 
zmian, 


rih 
BEZ 


ŻYWE OBROTY LISTAMI ZASTAWNE- 

Obroty listami zastawnemi były dość 
ożywione, ogółem przedmiotem tranżakcyj 
bylo dziewięć gatunków papierów. 


PAPIERY PROCENTOWE. 

3% Poż. Inwestycyjna II emisji 64.50, 
Dolarowa ser. IH 48.80, Dolarowa 1919 r. 
| 78.50, Stabilizacyjna 1927 r. 63.00 (dr.); 
1% L. Z. Państw. Banku Rolnego 83.25, 
że 70 L. Z, Państw. Banku Rolnego 94.00, 

% L. Z. Banku Gosp. Kr. 2—7 em. 83.25, ~ 
3% L, Z. Banku Gosp. Kraj. 1 em. 3400, * 
T% Obi. Kom, Banku G. K. 2—3 em. 83.25 
8% Obi. Kom. Banku G. K. 1 em, 94.00 
5%% L., Z. i Obl. Kom. B. G. K. 8100 
5% L, Z. Tow, Kred. Przemysłu Polskiego 
91.50, Ziemskie w Warszawie s. VI 36.30, 
ser. V 48.00, m, Warszawy 54.25, m. Ware 
szawy 1938 r. 58.00, Pozn. Ziem. Kred. 
ser, L, 88.50, ser, K. 43.50, m. Łodzi 1938 
46.25, Konwersyjna m. Warszawy 1926 r. 
819 em, 49.25 


ZMIENNA TENDENCJA DLA AKCYJ. 
Zebranie Biełdy akcyjnej miało prze- 
bieg bardzo ożywiony, kursy kształtowały 
się -niejednolicie z odcieniem mocniejszym, 
ogółem przedmiotem notowań było dzig» 
więć gatunków papierów oywidendawyo 
Bank Polski 101.75, Cukier 30.00, 
giel 16.50, Lilpop 11.00, Modrzejów 6. 
Norblin 49. 00, -Ostrowiec ser. B. 32. 50, 
Starachowice 35.50, Haberbusch 46.00 


GIEŁDA ZBOŻOWA, 
WARSZAWA, 9. 5, — Urzędowa ce» 
duła giełdy zbożowo - towarowej w Ware 
szawie. — Pszenica 23.00—28 „50, żyto 
I stand. 14.50—14.75, mąka pszenna gat. 
l-szy li. A 0-20% 36.00—38.00, mąka 

|żytnia wyc, 0-30% 22.50—23.50 


POZNAŃ, 9.-8: — Urzędowe ceduła 


giełdy abożowę +. towarowej w Poznaniu. 
Ceny tranzakcyjne: —:nienotowane; 
Ceny orjentacyjne: żyło 14,50—14.75, 
pszenica 21.75-22.00, mąka żytnia wyc, 
0-30% 21.25-—21.50, mąka pszenna | gat. 
| wyc. 0-20% 84.00—35. 75 


ŁÓDZKI UNIWERSYTET ROBOTNICZY 
R. 1. O. i K. im. St. Żeromskiego 
W dniu dzisiejszym 0 godzinie 7 
wieczorem w sali przy ul. Sienkiewicza -3/ 
odbędzie się odczyt na temai: „Barwnik 
włókiennicze į najnowsze sposoby barwie= 
nia. Wejście bezpłatne. 


(o nas po pracy rozweseli? 

' Teatr Miejski —godz 4 popoł. „Ballady 

na“ wiecz 8,30 Matura, 

Teatr Popularny (Ogrodowa 18) Naù- 

czycielka, 

Adria, Oskarżam Cię Matko. 

Amor — na scenie: Strzeż się bociana, 
gdyś zakochana; na ekranie: Biały 
upiór 

Casino. Arcylokaj. 

Corso. Dziewczę z Budapesztu . 

Europa. Człowiek który rozbił bank w 
Monte Carlo, 

Grand Kino, Bounty. 

JAR— na scenie: Noc w Haremi — na 

ekranie: Tydzień aktualności P. A. T. | 

Metro. Oskarżam Cję Matko. 

Przedwiośnie. Mały pułkownik 

Palace. Dzisiejsze czasy . 

Rakieta. Orłow. 

Rialto. Caliente, miasto miłości. 

„ Stylowy. Nasze sloneczko. 

Sztuka. Katarzynka. 

Zachęta — |)  Poszukiwaczki 
2) Ostatni sygnał 


E ZO 12 > 8. +. "Dz Z W 


złota; 


lutro zjemy na obiad: 


| Zupę szczawjową, pieczeń wołową ¿ bu 
iaczkami, Kompot z rabarbaru, Krucny pra 
zek. 
WINSZUJĘMY 

Jutro. Izydorowi. 

Wschód słońca 3,52 

Zachód słóńca 19,12 

Długość dnia 15,20 

Przybyło dnia 8,26 

Tydzień 19. 
REZ om nak BEDE K-IZ TK CP "TOP "RJ 


RZEPISOWE szyldy tytoniowe hurtowo 


w ilości od 10 sztuk wysyła za» szemem 
*ocztowym Związek: sc uży bra 
tg ul. Pie rzowska 1,,. Cena aaitowa za 
ma cu Ae r": tn. W Łodzi 
at E; pt -0 10, Piotrkow- 


>. 6 


ECHO Nr, 


Program Dnia Załoby w Wilnie. |" 


) 29 


WIELKIE UROCZYSTOŚCI sa ROSSIE 


Baterje ustawione za cmentarzem oddadzą 101 strzałów. 


WILNO, 9.5. Ustalono program uroczy į Młodzieży szkolnej nie będzie w korgan Uroczystości pogrzebowe wzruszające chwile w audycjach radjo- ny, którego treść będzie i dostosowana i 
slości, związanych z przeniesieniem serca | nach — zarezerwowana będzie dla niej " |wych, pozwalając wspólnie przeżyć | zharmonizowana z nastrojem dnia. Następ 
Marszałka Piłsudskiego i prochów Jego | część pochyłości wzgórz na Rossie na- Po modłach duchowieństwa 


nastąpi 


nie odczytany zostanie rozdział z pism Jó- 
Rzeczypospoli- 


Matki cioła św do mauzo- zeta Piłsudskiego, słowa, które 


icum na 


| wszystkim Polakom serdeczne wspomnie- 


J Sreky nia o Marszałku. Krótki reportaż z kościo 


przeciw cmentarzyska - mauzoleum, Obok | prze mówienie Prezydenta zapadły 
mentarzu Rossa. 


miejsc wyznaczonych dla Polaków z za- | tej, poczem nastąpi złożenie Serca i zwłok ła św. Teresy w Wilnie, w czasie którego | 14m ongiś tak głęboko w duszę a mjanowi 
granicy. | Matki Marszałka do mauzoleum i jego R ia E p s. p Sa i hiie cie: „Przemówienie nad trumną Juljusza 
. sgo . LM è Za kordonem wyznaczone są miejsca į zamknięcie. popłynie drogą tal podniebnych bicie Słowackiego”, poczem usłyszą wszyscy | 
inilio TOCZNIC omori dla publiczności niezorganizowanej, | W czasie wnoszenia Serca i trumny dzwonów żałobnych, nastąpi po transmisji fragment z Króla Ducha" Juljusza Słowac 
i 


DNIA 11 MAJA, 


Godz. 19 


pa ulicach miasta. 


20 — 


Capstrzyk żałobny 


kiego, oraz poemat symfoniczny Ludomira 
Różyckiego pt. „Anhelli*. Wilję dnia smu 
tnego zakończy werbel żałobny. 


We wtorek, dnja 12 maja wielka żałob 


na transmisja z Wilna, rózpóczynająca się 

Godz. 20. — Iluminacja głównych za- o godz. 7.45, a trwająca przeszło 5 godzin 
ESEN. miasta pogrąży serca wszystkich w głębokiem 
Godz, 20—20.45. — Apel żałobny woj | wzruszeniu. Będzie to odzwierciadlenie 
skowy na pl. Łukiskim. W czasie apelu zo najważniejszej uroczystości żałobnej. 
Wilnie pow taco, 1863 di A A Transmitowane będzie nabożeństwo za Du 


głych w r. 1919—20. Uroczystość tę koń- 
czy punktualnie o godz. 20.45 (godzina 
Marszałka) 21 strzałów armat- 


nich, poczem po trzyminutowej ciszy bi- 


smierci 


szę Wodza w kościele św. Teresy oraz 
przebieg pochodu żałobnego, który towa= 
rzyszyć będzie Sercu Pierwszego Marszał 


ka Polski oraz Prochom Jego Matki śp, 
przez 15 minut dzwony wszystkich Marji z Billewiczów Piłsudskiej do mauzo 
świątyń wileńskich, leum na cmentarzu Rossie. Polskie Radjo k 
Godz, 20.45 — wniesienie trumny Mat zorganizowało w celu należytego i podnia w 
ki Marszałka z podziemi do kościoła św. i stego odtworzenia tych wielkich chwil, ja grane 
Feresy oraz wydobycie urny z sercem kje przeżywać będzie Wilno a z nim cały 
Marszałka z zamurowanej niszy i ustawie |kraj, specjalną obsługę mikrofonową, Na 
Be jej przed pań. rez pów a trasie zainstalowany został szereg mikro 10 
prawione zostanie krótkie nabożeństwo zwykłe nić służb 5 
żałobne w kościele św. Teresy, zorganizo fonów, przy których będą pełnić służbę re D 
M ane przez zakon karmelitów. porterzy radjowi. Dzięki temu cała Polska 15353 
Od godz. 20 dnia 11 maja i przez ca- | będzie mogła uczestniczyć w uroczysty 58905 
ly dzień 12 maja ustają wszelkie koncer- i pochodzie na cmentarz na Rossie į przeży 7 
ły po restauracjach i kawiarniach oraz we wspólnym smutku rocznicę śmierci eg: 
przedstawienia w teatrach, kinach i re- Marszałka, Po zakończeniu uroczystości 911% 
wjach. |żałobnych zarządzona będzie za pośredni SASIA 
r E | ctwem radja, na znak żałoby, 3-minutowa 57850 
DN» 12 MAJA 1936 R. cisza w całym kraju. 12224 
sdz, 8—9 — po przyjeździe Pana W godzinach popołudniowych wszystkie HA 
Prezydenta odprawione będzie. w koście- rozgłośnie Polśkiego Radja nadadzą repór i 
le św. Teresy uroczyste nabożeństwo ża- |taże z lokalnych obchodów żałobnych, Re Si 
łobne. Wstęp do kościoła dla rodziny | portaż krakowski należeć będzie do naja j 
Marszałka Piłsudskiego, członków rządu, | bardziej uroczystych, gdyż odtworzy on 2: 
podsekretarzy stanu, generalicji, przedsta hołd społeczeństwa składany u Trumny 48 9 
wicieli Sejmu i Senatu, najwyższych do- Marszałka w Krypcie Królewskiej na Wa 364 £ 
stojników władz cywilnych, rektorów wyż welu. 215 
szych uczelni, ściśle za kartami wstępu. EL 75 X 
"Po mszy żałobnej egzekwie pogrzebo- | Wspomnienie o Matce | Synu wygł 4211 
we dla młodząeży Wacław Sieroszewski, 4 141 7 
„Równocześnie odprawione będą nabo- | Do głębi przejmujący nastrój nosić bex pu - 
żeństwa żałobne we wszystkich świąty= |dzie audycja „W godzinę śmierci”, przy 6058! 
niach wszystkich wyznań. Moment wyru- wodz: amięć chwilę, w których 6 BE 
szenia pochodu żałobnego z kościoła św. | "Peri da ę RB i ych J 72 5E 
Teresy zaznaczony, będzie biciem w Soa F pd ; kecara peh Dae da ae ah 
i szystkich świątyń wileńskich, o godz. 5 Audycje i jcie AW w 
nai, S atoni, Następnie biją Sia 15 Cmentarz na Rossie w Wilnie. ze świątyń Pańskich, póczem rozlegnie się 769 9 
FF pałą; - z rEg r s < wę -= 
minut dzwony kościołów i cerkwi mija- dźwięk die. ia tance zosta Myśli spo 
nych przez kondukt. A do wnętrza mauzoleum radjo poda sygnał | uroczystego apelu wojskowego z Placu Łu| z pism Józefa Pitsu skiego, staRówiące | 99 2 
i BO crodzej grupie pochodu Urna z Uroczystości na cmentarzu na SĘ Polskę i przez SENT A kiskiego 5 Wilnie, i pen stament Marszałka dla wszystkich Pol: 66 al, 
sercem Marszałka będzie niesiona kolej- Rossa. miasto z wezwaniem do zaprzestania W godzinach wi h ków. UL. -_AOGR 207 > 
no przez bojowców 1905 r., członków Zw. 3 ir aE S i shodu do | wszelkiej pracy i ruchu oraz do uczczenia „B WIESZOMYE program SEE ES ~ 505 6 
Walki Czynnej, przedwojennego „Strzel- Chwile zplżenia się ride pd |- tej chwili trzyminutowem milczeniem, Dla | P'ZY”'eSie radjosłuchaczom Koncert żałob 746 £ 
ca”, Legjonistów, Peowiaków, byłych| cmentarza sygnalizują dzw e may Jee `| tych, którzyby nie mogli słyszeć tych sy- 2 3 e 19014 
kombatantów 1918—20 r., przedstawicie- | ne, a za niemi biją dzwony wszystkich gnałów, symbolicznem oznaczeniem tego Ł O D Ł 4 
li wojska wszystkich stopni i wreszcie de | świątyń wileńskich aż do skończenia uro R eni bedzie codzina A-k, * W DNIU ZAŁOBY. 392 4 
legatów Ziemi Wileńskiej wszystkich sta- | czystości, które oznaczy 101 strzałów ar- W czasie tym, ustawione opodal cman ŁÓDŹ, 9.5. G i komi i i LĄ, 
+. sg fla posuwać się będzie laweta | matnich. | a Rosa TUE AM) pikov ŁÓDZ, 9.5. Grodzki komitet obchodu | zgonu Marszałka Piłsudskiego, za alone 656 7 
z trumną Matki Marszałka a za nią. druga a) Czoło pochodu przechodzi przed s ERAN E ap B naródowy pok go żałobnych w dniu 12 maja | zostaną ogniską, reflektory, którem oświe 410 1 
grupa konduktu, do której należą: Pan cmentarzykiem, przyczem poczty sztanda | 4 « S egra ny : MENS PA APAS, PODAM obchodu ża- tlone zostanie popiersie Marszałka Piłsud 631 7 
Brecht Rzeczypospolitej, rodzina Mar | rowe wojskowe zajmą miejsca nad gór- k ( EA p = od I z k | ee 08 56 
szałka, najwyżsi dostojnicy państwa w| nym murem cmentarzyka, a za nimi groma rhel žalobn kie 8 izen. = h rano wer = aioDne nowu zabrzmią werble żałobne, Wo 4255 
f ja ' iacy -| część duchowieństwa katolickiego, która : z - sta, , gromadzonyc 9 56 
natorowie oraz supico ih ra nia bodie pomieszczona w obrębie cmen w godzinę śmierci Marszałka. O godz. 9 rano odprawione zostaną u-|na placu pochylą się w hołdzie. Z diar H 30 
pus oficerski, który w czasie x tarzyka. _ Orkiestra ustawiona będzie po Miedzy izi i 20.40 20.45 od. | PCZyste nabożeństwa żałobne w świąty-| oddane zostaną salwy honorowe. Zahu- 31115 
pana A paka; któ t prawej stronie cmentarzyka, obok bramy „Migi zy gee jr tobi + Mt: 4 vári niach wszystkich wyznań. czą syreny fabryczne i kolejowe, oraz 351 32 
i Trzecia grupa pochodu, tóra pos ę- gipih Pain boaii owo! łapiąc będzie się „werbel żało ny wykonany O godz, 10 rano odprawiona zostanie | dzwony kościelne. zy 49 
puje za korpusem oficerskim, formuje się na cmnetz ats å J i ay przez oddziały wojskowe: na pl. Łuki- w katedrze Msza żałobna przed ustawio- O godz 20 min. 50 odczyt t iot- 
w ulicach dopływowych do ulicy właści- | tarzyka, przed domem mieszkalnym, usta skim, przed pałacem Rzeczypospolitej, NY SORDOLCZAWÓ katafalkiem wig O us ae y £ i one zostaną 4038 
vej trasy i składać się będzie z przedsta- | wiona będzie trybuna dla prasy. przed gmachem D.O. War, przed gma-| 737 Symbolic y em, przy yjątki z pism arszaika Piłsudskiego, 403 5 
r Seii. orzytytych organizacyj społecz- Wieńce niesione w grupie czołowej hah Inspektoratu Armji oraz przed mau- | > zaciągną wartę honorową żołnierze |poczem odegrany zostanie hymn narodo- 19 41 
nych, religijnych i urzędów, ściśle według | składać się będzie iż mauzoleum. _,_qzoleum na cmentarzu Rossa, gdzie będzie py AE odbędzie się defi- wy 1 uroczystości żałobne zostaną zakoń 543 6 
ustalonego porządku i następstwa. Orga- b) Po nadejściu głównej części pocho wojskowy oddział honorowy ze sztanda- lada K ineat ciee ed KaRa przy: dżwię” M stę Pee . 63 354 
tzacje te nieść będą swoje wieńce w p»| du wejdą na cmentarz osoby niosące lek rem. ze IÈ i PZ t iasto będzie udekorowane, tak jak 48 51 
USA O 4 „|tykę z urną i trumnę, Prezydent Rzeczy- T PP lti 5 A „| kach żałobnych werbli. w roku ubiegłym, podczas uroczystości 0 
chodzie i przyłączą się do konduktu w) tykę z ur = 5 W godzinę śmierci o 20,45 danych bę a %łózeai b ch M , ys 4i 
miejscach uprzednio im wyznaczonych. | pospolitej oraz około 50 osób z rodziny | dzie 21 strzałów armatnich z rej. góry O godz. 13. w momencie złożenia ser | pogrzebowy arszałka Piłsudskiego. 99 4] 
iejscach up 3 Marszałka, najwyższych dostojników pań Kozóskiej WAG stąpi chwila trzy] ca Marszałka Piłsudskiego w grobowcu | Na gmachach publicznych oraz przed do- 42132 
p fiz Tana We siwa 4 duchowieństwa! Cmentarzyk bo- a iewsło Gozda nastąp a trzy na Rossie odbędzie się wielkie zgromadze | mami mieszkalnemi powiewać będą flagi 43009 
wiem tylko taką liczbę osób może pomi- Do godz. 21.45 ay S a cmenta | "ie publiczne na Placu Wolności. Z czte- | narodowe, opuszczone na znak żałoby do 7) 44 
ścić wewnątrz murów ogrodzenia. R g bedzia Atai tlo x sk ionem | tech zainstalowanych megafonów nadany połowy masztu lub czarne flagi. Mają być 45152 
Przed cmentarzykiem ustawione będą: eż jacy ekio „POWIELONE” -SKUPIODEB będzie przez radjo przebieg uroczystości | również udekorowane balkony, wystawy 45040 
© | oddział honorowy wojska, Sejm i Senat p] *V'a"€m reliektorów. żałobnych. itp. 5 
raz ci wszyscy z drugiej grupy pochodu, å Punktualnie o godz. 13-ej na sygnał Komitet postanowił wezwać ludność, 831 4: 
UI. Ostrobramska, Wielka, Zamkowa, | którzy nie pomieszczą się na samym cmen Uroczyste audycje radjowy, odezwą się dzwony kościelne i| aby na czas trwania obchodu zwolniła Z 308 5 
pl. Katedralny (trasa pod murem Kate- | tarzyku. Korpus oficerski stanie u wylotu EWA Polski o Rad syreny fabryczne i nastąpi trzyminutowa pracy swych pracow ników, aby mogli 50 
iry), ul. Mickiewicza, Wileńska, Niemiec | ul. Rossa, zagradzając drogę trzeciej czę- | === s eg adja przerwa w ruchu ulicznym i komunikacyj wziąć udział w uroczystościach żało- 520 6 
ka, Ostrobramska, Piwna i Rossa. „| ści pochodu. Uroczystości w wigilję dnia żałoby, to | nym. Przechodnie odkryją głowy i odda- | bnych, AK fa 15 36: 
Szczegóły uroczystości w obrębie tej c) Trzecia część pochodu przejdzie jest dnia 11 maja o godz. 20,00 otworzy | dzą hołd pamięci Marszałka. i Wszystkie organizacje, pragnące wziąć 31 38 
trasy: dopiero po ukończeniu właściwej uroczy- odczytaniem Rozkazu Marszałka W ra- Wszystkie osoby, posiadające w do- | udział w nabożeństwie w katedrze, oraz 54213 
Przy zbliżeniu się części głównej (środ | stości pogrzebowej, defilując przed cmen machi audycji żołnierskiej. Nastepnie nada- | Pach aparaty radjowe, proszone są przez | w uroczystości na placu gen. Hallera, 21 33 
kowej) pochądu do Katedry i przy jej mi-| tarzykiem i odpływając ulicami wyżej A y k TO RE Eee Aria Grina M Wystaw ; komitet o takie ustawienie głośników, A- | proszone są o zgłaszanie sw ego udziału 804 4 
miu, sygnaliści na wieży katedralnej 0- wyrmienionemi, Delegacje wieńcowe przej y j N. Ta dba = wi Bah A Vi; wszyscy przechodnie mogli słyszeć | w biurze komitetu (Zarząd Miejski). Or 719 5 
legrają hejnał wileński, dą również przed ścianą frontową cmen- | P‘ „Marszałek Piłsudski a Wilno”. przebieg uroczystości żałobnych. ganizacje ze sztandarami będą musiały 414 3 
»  wzdluż całej trasyj pochodu ustawio- | tarzyka, przed którą złożą wieńce przy Nawiązując do bolegne] rí dei, dyrek Dalszy ciąg obchodu żałobnego odbę-! stawić się na pl. Hallera najpóźniej o go- 583 9 
będą kordony złożóńe z Wojska i orga pomocy osób stale pozostających na mi:j| tor programowy Polskiego Radja; Piotr| dzie się wieczorem na placu gen. Hallera. * dzinie 20-ej, gdyż potem nikt nie będzie + 60 
vi mutdurowych z ich sztandarami. | scu i specjalnie do tego wydelegowanych. ' Górecki zwrócj uwagę słuchaczy na O godz. 20 minut 45. tj. o godzinie wpuszczony na plac 61214 
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Dr. med. 
M TAUBENHAUS 
. AKUSZER - GINEKOLOG 
powrócił 
przyjmuje od 8—9 r, i 4—8 w. 


Zgierska 11, Tel. 246-09 
Doktór L. BERMAN 


$ POWRÓCIŁ 
Specjalista chorób wenerycznych 
ukórnych : seksualnych 


Cegielniana 15. 
telełon 1849-07 
od 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz | święta od 9—l. 


Lek. Dent. 


Czesław Iwanowski 
przeprowadził się : 
p ront. 


na ul. Nawrot 38, ll 
> Przyjmuje od godz. 18 — 
Dr. W. BALICKA 
* SIENKIEWICZA 52 (róg Nawrotu) 
» telefon 194-05. 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNE. 


| Przyjmuje kobiety i dzieci od godz. 12.45 
do 215 i od 6 do 8 wiecz. 


Leczmica prywatna 


D-ra Z.RAKOWSKIEGO 


dla chorych na uszy, nos, gardło i płaca 
przyjmuje chorych przychodzących I stałych, 
Przy lecznicy czynny jest Oabihet Roentgen, 
do wszelkich prześwietlań I zdjęć. 


 |Piotrkowska 67. Tel, 127-81 
od B=2 | 5—8, 


ii szczęście róniechneo 


PELNA TABELA WYGRANYCH 
35-€ej LOTERJI PAŃSTWOWEJ. 

W drugim dniu ciągnienia loterji, wy- 
grane padły na następujące numery: 


1 CIĄGNIENIE. 


10 000 zł. — 40121, 
8.000 zi. — 85004 183767 187656 
158524 159808 

2600 zł, — 1225 22967 80377 39623 


58902 54337 56995 54660 562886 67888 
75513 105812 104812 108516 180484 
151198 158752 

po 1000 zł. — 1690 4911 12066 17719 
8R019 43492 54136 50529 56625 58578 
87859 78179 86409,98826 105918 118648, 
1222359 128282 182756 187651 185538 
101815 161580 153406 172151 170548 
183002 183817 > 


= 


222 40 72 422 507 29 47 767 815 929 
48 94 1067 74 94 148 69 399 408 17 60 
564 87 644 784 863 921 89 2018 112 37 
215 322 30 68 61 8 99 802 428 
75 90 3007 9 165 233 588 618 822 959 
'4211 91 354 517 99 656 734 5009 30 55 
141 72 219 33 98 365 89 540 6 710 73 87 
897 910 6051 204 350 3 478 522 661 846 
985 7030 64 137 212 53 74 450 555 88 
605817 97789 8061 94 6 361 63 430 9 
72 588 724 857 9101 28 77 254 373 504 
764 858 903 21. 

10079 131 69 290 408 42 520 83 615 
769 980 1265 352 83 453 558 663 714 80 
12077 171 273 398 443 672 851 13171 83 
238 590 91 741 59 92 981 14078'118 323 
66 413 40 533 81 697 732 801 926 80 1502 
207 29 313 505 16010 182 242 389 424 
505 691 763 87 028 17031 347 426 585 
746 815 63 937 43 18108 372 525 992 
19014 65 589 607 39 55 823 915 79 

20089 -73 621 763 „15 ŻK „i 83 
392 466 79 518 602 785 22069 222 8 39 
73 511 631 908 23021 32 86 128 57 513 
656 74 015 63 85 24112 240 68 338 88 
410 15 18 96 513 605 25060 250 304 425 
631 7. 771 Uv- 84 133 97 378 96 432 
08 5601 720 77 88 821 27008 39 289 36) 
425 59 822 54 Zovu) 53 113 211 37 81 8% 
42] 63 541 774 dau 900 29140 300 3: 406 
49 566 87 94 701 858 990, 

30066 117 428 455 743 70.978 8! 
31115 36 230 457 -~ 648 G8 735 7 76 804 
31 32085 165 333 78 580 632 712 63 923 
7 49 33060 02 442 60 96 8 821 911 42 
4038 228 332 9 83 560 825 5107 252 37) 
403 55 844 53 87 36035 70 117 248 315 
19 411 545 612 711 801 40 37028 323 474 
543 67 716 79 w.. 3818 49 197 21 34 
63 350 510 792 858 39161 275 307 61 430 
-48 511 786. 

40008 107 263 400 651 846 947 67 
99 41085 111 15 58 244 462 654 727 
42132 89 342 89 519 670 706 947 90 
43009 23 27 82 154 74 476 860 911 5 
7) 44169 327 519 41 699 762 832 979 
45152 56 241 423 26 722 50 815 938 62 
45040 52 90 02 140 562 602 45 747 50 
840 922 56 47095 127 205 39 497 755 
$31 48096 260 726 964 49003 131 74 452 
'308 553 747 93 897 911. 

"50114 567 602 824 45 51020 106 369 
"520 605 13 088 522025 30 46 59 250 08 

365 74 432 505 40 68 715 60 811 3240 
31 38 53 61 74 470 93 557 653 61 833 
*54213 39 323 606 821 989 90 55003 29 106 
21 33 53 273 302 65 67 570 605 749 80 
Ś04 42 67 56055 88 96 112 255 41 625 
719 56 918 24 34 78 57013 16 80 157 240 
414 34 573 855 99 062 58004 6 185 433 

| 583 96 678 963 59118 528 625 705 800. 

+ 60086 129 70 86 89 456 739 84 984 
61218 325 441 80 611 21 880 944 62184 
|60 7 2 347 454 79 642 879 Di% 52 
| 63218 351 519 43 627 770 73 090 Joz 


"= a O Ra = 


| 820 969 66412 500 87 94 608 805 92 67 


Dr. med. M, GLAZER 


Choroby skórne | weneryczne 
ŁACHODNIA 64. TeL 185-49 
orzyjmuje od 12 — 2 i od 7 — 8Yż wiecz. 
w niedziele i święta od 10 — 12 w poł, 


Dr. med. 


H KLACZKOWA 
położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 
tel, 213- 66, 


przyjm. codz, od 10—12 i od 5—8 po poł, 
-A i 


Dr HELLER 
Spec. chorób wererycznych moczopłciowycah 
i skórnych. 

TRAUGUTTA 8. Pei. 170-20 
Przyjmuje od 8S—11 į od 4—8 wiesz. 

W meds. i Święta 10-12. pp, 


sm wi 


Poradnia Wenerologi czna 
Piotrkowska 45, tel, 147-44 
Lecz. chor. weneryczych, skórnych 
i seksualnych. 

Kobiety i dzieci przy jm. Kobieta-lekara 
nua od Ô rano do 9 © 


PORADA 5 ZŁ. 


Dr. J NADEL 


akuszer — ginekolog 
ul. Andrzeja 4, telef. 228-92 
Przyjmuje od 10—12 1 od 4—8 w'ecz. 


pam 


81 120 229 408 555 88 637 76 721 
b0u27 63 «vo 380 531 875 691-- 217 
318 42 777 823. 


7009 47 274 325 412 60 513 23 610 
475 77 708 945 71565 89 705 911 43 66 


72420 66 537 93 73011 75 121 47 339 
434 609 741 $87 905 74110 20 81 314 
657 844 952 75 75017 89 90 241 „50 551 
283 337 50 540 958 90 77009 13 101 56 
81 280 95 387 491 2 502 897 941 78018 
130 83 258 388 518 02 618 66 862 5%0 
79018 375 632 755 857. 

80009 40 58 65 121 34 245 324 65 76 
9 650 8 793 81133 84 250 370 415 567 
86 99 607 895 82160 338 731 833 7 42 
929 83110 30 73 237 372 456 521 633 73! 
79 84008-27 117 227 322 95 427 38 67 

904 85027 125 76 228 31 93 545 52 
618 40 721 42 847 996 86085 365 87153 
681 608 78 907 86 88061 125 292 474 


588 690 811 24 89046 128 31 78 388 41% 


542 606 737 837. 

90053 167 255 82 420 97 540 632 713 
22 34 91251 348 80 920i7 28 106 389 97 
499 512 56.72 80 896 088 93009 73 8” 
207 348 70 92 509 633 763 801 979 94204 
387 400 87 643 795 990 95267 595 627 


077 35 98 96193 646 710 47 823 97080 


906 113 206.512 39 953 98150 321 403 
502 987 99045 200 70 984, 


100274 301 68 525 92 668 73 997 
«-.007 115 17 4 330 5.9 609 15 711 89 
955 102372 0.: 86 74982 103016 213 
377 83 547 684 806 923 866 . 


80 240 425 522 711 45 40 69 87 814 38 


907 52 105430 43 758 868 914 76 106028 
61 166 261 403 607 12 49 950 61 10703 
88 217 84 543 677 93 780 891 901 74 
108032 98 211 362 402 558 63 725 881 
91 956 109063 139 324 441 92 544 80 614 
20 69 771 72 900 - u. 


110089 111 203 10 74 302 98 374 665 
99 834 937 111000 18 87 106 215 318 26 
497 98 707 810 40 937 87 112040 92 232 


84 549 94 681 85 713 899 113016 107 201 


89 643 816 17 34 73 930 114145 74 238 
506 603 42 906 24 46 


91 319 426 36 
115103 9 20 209 78 311 677 82 720 75 
116257 391 420 30 72 678 782 975 117003 
66 129 30 206 17 345 510 963 118010 212 
311 36 861 911 17 119254 73 83 470 547 
046. 

120218 341 390 754 937 121020 108 
314 538 652 834 51 953 122113 61 72 344 
51 71 594 60 40 65 85 721 56 876 043 55 
78 82 123007 56 513 619 40 58 932 
124087 208 412 82 605 729 44 77 073 95 
195118 52 77 293 302 77 406 95 604 813 
15 125053 205 334 589 607 730 39 811 
00 950 74 117013 119 44 205 367 539 50 
734 822 50 958 128040 90 113 41 282 86 
873 129022 176 306 9 494 789 819. 


130099 278 337 429 722 67 85 907 91 
101194 341 565 815 60 990 132017 38 41 
194 224 532 756 808 921 133079 118 20 
30 99 439 50 527 741 807 134061 358 79 
591 605 35 819 42 48 135306 419 34 519 
638 875 916 92 136263 395 419 64 515 
753 91 875 916 137001 38 138 426 130 
632 48 01 713 69 844 96 934 138092 107 
38 230 313 44 402 31 68 663 707 919 98 
139194 215 655 97 950. 

140151 236 350 84 403 39 74 711 68 88 
05 141079 185 457 548 672 820 83 92° 
142041 04 198 202 443 84 602 741 881 
904 12 20 143028 202 26 405 623 732 56 
79 000 76 144092 4 112 308 15 29 685 838 
007 8 145001 216 94 302 22 679 740 809 
36 964 72 146059 82 124 295 435 553 621 
73 706 64 147169 94 345 72 81 756 834 
148046 153 65 203 309 577 641 729 823 
149068 141 54 489 001 62 926 70. 

150065 91 116 481 525 644 84 787 
151071 112 322 58 457 672 927 152126 


432 752 72 845 079 153390 497 576 633| 40259 469 629 703 18 41376 452 721 
918 33 40 48 154024 114 50 65 89 94 206,81 910 42264 68 328 470 758 48288 


05 
20 
5) 


2024 104 329 65 


ECHO 
Dr, med. Lecznica „OMEGA” 
G US TAW KOHN Główna 9, telefon 142-42. 
Specjalista akuszer -ginekolog |Przyunam lekarze we wszystkich specjalnościach 


Gabinet Dentystyczny 
Analizy lekarskie, zastrzyki pzaw 
lampa kwarcowa, djatermją it. d. 
ORADA 3 zt 


med. TREPMAN 


specjalista chorób wenerycznych. 
skórnych, moczopłciowych. 
ZAWADZKA 6, telefon 234-12 
Przyjmuje od 8—1 r. 2—4i od 6—8 w. 
w niedziele i swięta od 8—1 w południe. 


DR, MED 


NIEWIAŻSKI 
Spee. chor. wenerycznych, skórnych i seksnalnych 
ANDRZEJA 5, telefon 159-40 


przyjmuje od 8—11 rano i od 5—9 wiecz. 
w miedz. i święta od 9—12 pp. 


diatermia 
ul. Piłsudskiego 51, tel. 170-03, 
przyjmuje od 8—10 i od 4—8 w. 


Dr. HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksnalnvch 


przeprowadził się na ul. TRAUGUTTA 9, 
front 1 piętro, tel. 262-958, 


oå 4 = ji | od 6— 9 więcz, w niedziele 
od 9 — 12.30 popl 


Dr. 


święta 


Dr. med. 


H HAMMER 


Akuszer-Ginekolog 
mieszka obecnie 
11 Listopada 32 (róg Gdańskiej Tel. 128.39 
przyjmuje od *—7 wiecz. 
W gody weiście przez ul. Gdańską 12 


DR. MED. 


H LUBICZ 


Choroby skórne, weneryorne i moc?ot'clowe 


Dr. med. 


Edward REICHER 


OEGIELNIANA 7. Ta. 141-352 | Specialista cherdd opak wene- 
zi mnie A, z rycznye seksualnyc 
Prz] muje od godz. 8— 10, 1.80 — 8, 6—8 wiecz | Dotudniowa 28, tel. 201-93 


W niedziele | święta od 9 do 11 rano. 
1 - w — M 


LECZNICA 


PIOTRKOWSKA 294, tel. 122-89 (przy przyst, 
tramw. Pabjanickich 2 razy dziennie przyi- 
mują lekarze wegystkich specjalności. 
Gablnet dent Wizyty na mieście. Wszelkie ż4- 
biegi analizy. Otwarta od 11-ej t do 6+6j w 


Porada 5 złote, 


przyjmuje od 8—11 ran i od 5=8 wiecz. 
w niedziele i święta od 8—1 popol 


— 


———— 


Dr. med, NITECKI 


choroby skórne. weneryczne 
1 moczopłciówe: 
NAWROT 32, front. I piętro — Tel 213-18 
przyjmuje od 8—9.30 r, i ód 5.30—9 w. 
w aledziele i święta od 9 dò 12 w poł. 


340 450 2 95 574 627 908 155166 248 734 4G1 688 838 63 976 44058 403 81 780 958 
308 22 30 439 556 03 655 6 906 14 18] 45058 46085 117 65 448 868 906 51 
156015 86 126 427 62 427 62 85 663 741 | 332 747 923 48533 929 99 49258 391 542 
63 157050 97 392 579 6.65020 158018 951616 20 895 928 
61 751 880 5.61. 302 52004 28 132 710 848 80 58065 427 
160051 84 138 73 422 638 161044 57, 38 770.54425 51 58 982 55082 111 20 298 
121 263 72 431 79 556 902 162108 16 32|539 668 96 83 56202 51 318 668 97 782 
37 51 416 509 637 702 831 976 163006|818 57384 466 766 58064 59211 516 642 
22 189 318 487 89 G18 416 164016 343| 776 
79 427 92 015 80 165075 144 60 78 276 60071 106 802 409 966 61029 128-87 
456 776 89 001 166141 79 131 70 392 494| 261 690 96 724 815 989 62104 365 404 551 
829 167002 82 110 60 404 515 694 730] 708 63850 64124 40 862 65107 75 218 54 
819 168132 50 416 43 575 633 740 815/318 91 458 78 597 694 66019 35 46 86 
997 169057 336 81 575 673 724 876 971.|175 598 67402 35 54 582 604 06 719 950 
17014 256 324 403 589 636 703 820 68286 8560 74 69244 54 350 835 
83 242 427 504 20 628 708 838 954 398 677 773 72025 132 268 13117 68 
123008 197 226 62 387 682 85 786 95 |257 34! 622 74072 457 709-923 92 75168 


334 1746606 719 J |< w z" m - = 
5 s aza P izęg5g | 105 610 77 80 955 78051 566 88 838 918 
150-161-504 74 654 TOL 847-08-17G058 | m 82 22084081 650 -. 


137 87 388 438 030. BS 824 923-68- 90 229.83: tom 
171185 91 240 306 600 718 51 804 ma, 0220 614 708 43 42 80 81172 565 685 
A zo | 204 401 598 86022 329 435 689 824 87436 

827 49 181209 857 452 531 85 60 605.747 | 88968 07 652 84 909 36 Ai LOI ZO a. 
812 49 906 26 56 71 182018 119 47 280 | ggz 777 g80017 99911:2934 806 
antat i 7 WIE ates 5777 839917 47 
583 660 956 183019 208 859 83 786 955 903 a JaaR Biż 
99 184068 122 84 280 491 671 82 787 311| „ye 40,07 82 43 66 91503 471 770 874 
42 66 185112 272 73 304 624 78 740 64) 22716, 93200 88 509 637 806 25 04113 
186077 171 805 440 589 93 945 187107 229 420 38 28 876 971 95005 121 50 323 
455 558 611 342 938 65 188073'116 23, 714 27 28 828 96096 177 235 313 586 720 
529 681 95 836 918 189025 195 450 85 918 97707 848 74 98332 510 76 650 708 
583 98 -850 90039 586 638 56 070 

190189 95 215 55 355 56 98 490 574 100119 270 557 841 101177 88 234 68 
741 90 888 82 191096 166 66 235 78 399 | 97 309 724 32 64 984 87 102508 637 708 
561 743 807 381 900 192207 24 60 367 | 947 81 103189 260 749 104347 448 83 
512 612 882 940 78 198017 40 377 661 | 539 945 55 105355 88 970 106283 984 
95 789 839 194106 81 92 356 550 74 949 | 107237 867 906 108381 109002 11 66 254 


` 110617 955 111065 67 114 256 400 40 
A aji inch 530 892 950 66 112754 880 113504 62 
„ 30.000 na Nr. 694 760 827 46 114226 685 9 5 
ZŁ. 10.000 na N-ry 62085 81859 129 2 332 s Het 0 A W 
ZłŁ 5.000 na N-ry 21042 38073 47505 | 118553 806 942 119047 149 997 x 
59814 62049 138640. a ! 120141 222 54 58 672 843 948 87 
Zł. 2.000 na N-ry2603 4770 20620 28360 | 121089 114 298 506 47 49 88 630 122266 
34568 48156 50808 68868 76134 11783! | 150 00 617 726 842 45 55 1230: 
156524 150499 178810. 0 26 842 46 55 123037 41 479 
545 660 124052 102 333 91 421 509 802 
ZŁ. 1.000 na N-ry 4041 5467 8128 14628 | 26 125066 119 84 256 742 99 829 91 900 
34680 44435 46314 49627 51254 56958 | 126224 391 404 576 855 63 127471 510 
60421 62536 72069 76351 85130 85530, 76 83 684 128169 561 633 735 78 966 
105567 111620 
115987 119195 128306 132230 
130004 158694 170268 172122 
183360 188575 189848. 


97702 104565 112542] 129020 32 129 218 317 640 48 727 42 


180773| 43014 77 266 479 525 71 131010-75 

247 38 92 434 572 848 921 81 132179 251 

AES 0 E 611 133536 59 83 724 134138 306 419 509 

364 489 507 745 68 T14 72 928 87 s 629 851 135019 498 521 946 64 136002 

1 58 3207 695 748 69 4049 479 682 810 137402 675 98 700 87 138333 

814 905 5097 147 85 752 88 457 630 766 804 959 99 139146 646 
58 7042 155 97 728 

26 950 68 74 79 140005 505 645 925 71 141003 374 

163 457 596 966 142163 89 294 698 766 851 


268 3891 552 
850 6304 404 718 810 
517 58 674 888 Gl 
8051 782 64 9036 74 195 387 71 
964 

10008 31 217 697 878 965 11295 408 
749 12085 366 403 28 708 13075 78 698 
186 848 983 14300 575 99 683 15052 209 
49 66 835 5384 6385 781 875 983 16061 92 
128 310 95 468 866 T5 88 94 17292 394 
542 806 241 18116 822 84 19040 41 
193 870 529 68 638 888 924 


20246 49 300 688 771 814 68 915 63 


624 62 145135 209 301 98 442 96 553 821 
146493 539 756 884 147060 770 76 


180 792 929 

150070 125 297 327 48 410 85 593 
635 766 873 151523 626 779 97 152004 
237 611 40 802 153347 03 506 774 802 


276 342 466 525 38 664 94 971 28082 74 
122 29 488 592 838 24208 505 987 25188 
210 821 781 26186 286 612 27021 95 
108 204 326 670 731 38 69 841 28010 89 
248 443 576 724 813 29541 


30110 33798633 98581017 319 895 
913 57 32278 84 473 897 33309 518 700 
877 34184 85149 359 87460 83 522758 906 
88057 680 39070 120 558 729 


505 752 158034 514 703 68 86 941 56 
159700 36 

160285 632 161102 36 336 60 641 885 
162339 71 423 613 723 61 82 163355 946 
64 669 790 164092 408 835 50 58 165091 
436 617 792 849 988 166630 749 167055 
296 386 443 601 710 863 929 168207 76 
696 706 09 20 68 90 873 169045 71 217 
654 864 


— 170137 417 852 171188 260 550 51 58 


63 143492 503 658 713 83 144122 44 579| 80433 690 967 81187 254 309 948 82001 


148288 618 82 891 98 149186 400 46 603 |87036 199 429 504 909 88006 48 186 89 | 


95 939 86 154190 219 356 61 517 85 292 |514 32 04373 677 784 865 03 95409 707 
65 21028 143 98 249 384 645 854 22089 | 434 528 29 606 808 157113 32 235 483 |s2i 06234 468 508 900 07088 137 89 438 - | 


" Str. 7 


Dr. med. 


zZ,$STACHOWSKA 


akuszerja i choroby kobiece 
Piotrkowska 153, telefon 145-10 
przyjmuje od 2—3 i 5—8, 


Dr med. 


H ROZANER 


Specjalista chorób wenerycznych, skór: 
nych i seksualnych. 
Narutowicza 9, fr.ll piętro 
tel. 128-998 przyjmuje od 9—1 i od 5—3 wiecz, 


Dr. med. 


SS KANTOR 


Spec, chorób skórnych | wenerycznych 


Potrkowska 90 
tel, 129.45 
przyjmuje od 5 = zı od 6 — 9 witoz. 
w miedziele i święta od 8 = 2 po poł 


Dr. ŁAGUNOWSKI 


spocjalista chorób wanórycznych, seksualnych 
| skórnych. 
(Gabinet Roentqeno - i świałłoleczniczy) 
Piotrkowska 70, tel. 181-85, 
Od 8—10, 1—230 i od 6—0 w, w św. 10—1 


Dr. med. 


PAULINA LEWI 
Gdańska 117, telefon 221-61 


chor, kobiece i położnictwo rat 
przyjmuje od 12—1 i 4—6 wiecz. 


-__—"—=—NNn Nr z M YA E a a 
SZCZEPAŃSKA Czesława ul. Kilińskiego 
156 zagubiła świadectwo ukończenia szko 
ły Powszechnej nr. 31. 


86 754 172454 658 99 886 948 173416 53 
752 842 174193 314 07 560 929 175062 
88 119 285 380 81 508 619 48 777 585 
176078 99 430 93 693 778 177000 551 678 
178036 135 216 370 449 756 08 865 81 
179484 550 745 031 


180011 290 479 608 857 181072 180 
441 706 34 865 182038 227 84 327 50 440 
629 785 183199 258 634 184114 236 431 
714 85 185305 638 704 802 20 21 914 
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JAK LECZYĆ NOGI 
w kształcie O lub X? 


GIMNASTYKA USUWA PRZYKRE O$ZPECENIA, 


Najczęstszą przyczyną zniekształcenia 
kończyn dolnych jest zapalenie stawu bio 
drowego, zazwyczaj na tle gruźliczem. 
Cierpienie to, wskutek zniszczenia główki 
kości biodrowej powoduje nieprawidłowe 
ustawienie kończyny|chorej, a przez to 
zmienia cały system/równowagi ciała. W 
rezultacie następuje|krótsza noga i utyka- 
nie, Utykanie to nadaje charakterystyczne 
piętno całej postaci i w wysokim stopniu 
utrudnia swobodne poruszanie się, Charak 
terystyczną cechą tego cierpienia jest wy 
stępowanie bólu w kolanie jeszcze na dłu 
go przed pojawieniem  sję go w bioślrze. 
Później dopiero następuje ropienie j/sączą 
ce przetoki. W początkach daje się ta cho 
roba prawie zawsze wyleczyć. Im zaś póź 
niej zaczyna się leczenie, tem gorsze są 
wyniki. Dlatego rodzice powinni bacznie 
śledzić chód dziecka i przy zauważeniu po 
włóczenja jedną nóżką, lub gdy dziecko 
skarży się na bóle w kolanie czy biodrze, 
natychmiast zasięgnąć 

rady doświadczonego lekarza 

Również dosyć często. widzi się u dzie 
ci chód kaczkówaty, to znaczy, źe przy ka 
źdem stąpnięciu kołysze się całe ciało to 
w jedną to w drugą stronę, Przyczyną 
kaczkowatego chodu jest wrodzone / zwi- 
chnięcie stawu biodrowego, ZŁ 

Zniekształcenie to powoduje w dalszym 
ciągu trwałe skrzywienie miednicy i kręgo 
słupa i stanowi w późniejszem życiu po- 
ważne utrudnienie chodzenia, nie mówiąc 
już o oszpeceniu. , 

Zapomocą odpowiednich zabiegów or 
topedycznych można zniekształcenie to zu 
pełnie usunąć, jednakże tylko w pierw- 
szych latach życia — po 5 roku jest już 
zwykle za późno. Najlepsze wynikj lecze- 
nia osiągamy w 3 i 4 roku życia, 

Podobny chód, jak przy wrodzone 
zwichnięciu stawu biodrowego, powstaje, 
gdy u dziecka skutkiem krzywicy wytwa- 
rza sję skrzywienie szyjki kości udowej, 
t. zw. biodro szpotawe, 

Zapobiegamy temu zniekształceniu, le 
cząc zapobiegawczo krzywicę. 

Jeśli chodzi o staw kolanowy, to jest 
on tak zbudowany, że ruchy w nim są tyl 
ko możliwe około osi poziomej, t. zn. zgi 
nanie i prostowanie. Ruchy na boki albo o 
brotowe są w zdrowem kolanie niemożliwe 
U młodego dziecką jednak kości į wiąza- 
dla są jeszcze bardzo podatne i skutkiem 
różnych szkodliwych czynników  mogą| P+ ENS ; REŻ: 
ulec wykrzywieniu, względnie rozciągnię-| E aa sic E A 
cju, tak, że przy chodzeniu mogą powstać 


Porwanie pie 


Gangsterzy zarobili 50 


Kiedy kilka lat temu wstrząsnęła śwla- 
tem wiadomość o porwaniu į zamordowa= 
niu synka Lindberghów, nikt jeszcze nie 
przypuszczał, że porwanie to stworzy pre- 
tedens do popełniania nowych, podobnych 
tej zbrodni. Pozbawieni spowodu znieste- 
nia prohibicji zarobków, gangsterzy ame- 
rykańscy zaczęli gorączkowo poszukiwać 
nowych „środków utrzymznia*. Rząd pre 
zydenta Roosevelta, rozwijający gorącz- 
kową działalność na różnych polach, rów- 
nież i w dziedzinie bezpieczeństwa publicz 
nego starał się stworzyć w Stanach Zjedno 
czonych zupełnie nową erę. To też kiedy 
powtórzyły się porywania dzieci, a nawet 
mężczyzn i kobiet, celem wymuszenia na 
nich okupu, rząd amerykański wydał ca- 
łema swiatu podziemi, niepokojącemu ży- 
cie społeczeństwa amerykańskiego, a szcze 
gdlnie „kidnapperom”, nieubłaganą walkę, 

Mimo to parę tygodni temu depesze, 
nadchodzące z drugiej półkuli, rozniosty 
wieść o tajemniczem porwaniu młodej, pię 
knej i utalentowanej aktorki filmowej, Ro- 
chelle Tłudson. Od kiedy uposażenie jej 
zbliżylo się do najwyższej normy płaconej 
największym gwiazdom w Hollywood, a 
na wielkich rautach w klubach miljonerow 
i luksusowych restauracjach na Santa 
Cruz zaczęto coraz częściej widywać tę 
piękną aktorkę 

w bajecznych futrach, 
drogocennych toaletach i nieobliczalne] 
wa:'ofci brylantach, wśród znajomych jej 
poczęto mówić o grożącem jej niebezpie- 
czeństwie. Nikt nie wiedział nic pewnego, 


Prace archeologiczne prowadzone 
przez prof. Ralfa E. Chautey z Kalifornii, 
na zachód od Pekinu w wapiennych jaski 
niach w Czo-ko-then, umożliwiły ułożenie 
pełnego „menu“, spożywanego przez lu- 
dzi jaskiniowych zwanych przez naukę nie 
co trudno „Sinanthropus Pekinensis", 

Jest to najwcześniejszy człowiek które 
go istnienie zostało dotychczas stwierdzo | 
ne. 


tzy, subjekci sklepowi). Zniekształcenia, tów 
te są nietylko oszpeceniem, ale poważną 
przeszkodą w chodzeniu i w pracy. 

Chcąc skutecznie zapobjegać tym skrzy 
wieniom, trzeba je jak najwcześniej rozpo 
znać. Rozpoznanie zaś tych skrzywień nie 
nastręcza żadnych trudności — należy tyl 
ko zwrócić na nie uwagę. Mianowicie, 
gdy dziecko leży lub stoi, obie nogi prze- 
biegają wtedy równolegle, a kolana i kosi 
ki stykają się z sobą. Jeżeli tedy zauważy 
my, że kolana zachodzą jedno na drugie, 
albo też że są w yraźnie od siebje oddalone 
i kostki nie stykają się, wtedy skrzywienie 
jest niewątpliwe i musimy natychmiast roz 
począć leczenie, które polegz 

na gimnastyce i masażu 
oraz zabiegach ortopedycznych, 
_ Zniekształcenia kości podudzia powsta 
Ją zawsze na tle zmiękczenia kości przy 
krzywicy. 

Jednem z najczęstszych i najbardziej 
dokuczliwych zniekształcen jest t. zw. pła 
ska stopa (Plattfuss). 

„Jak wiadomo, stopa ludzka tworzy skle 
pienie, na którem spoczywa ciężar całego 
ciała. Gdy sklepienie to zapada, powstaje 
wtedy płaska stopa. Występuje ona naj- 
częściej u ludzi pracujących w pozycji sto 


jącej, jak u piekarzy, Kelnerów į subjek- 


sklepowych. W. późniejszych stadjach 
stopa odchyla się nazewnątrz, brzeg wew 
iiętrzny opiera się na podłodze, brzeg zaś 
zewnętrzny unosi się ku górze i wkońcu 
tworzy się Í zw. płaska stopa, która bar- 
dzo utrudnia chodzenie, nie mówiąc juź o 
szpecącym wyglądzie, 

Skoro zatem zauważymy pierwsze obja- 
wy płaskiej stopy, musimy natychmiast 
przystąpić do zastosowania środków zapo 
biegawczych, jak wzmocnienie ogólne całe 
go ciała przez gfmnastykę, sporty i masaż. 
Doskonale tutaj robi chodzenie boso po 
nierównym i kamienistym gruncie. Naj- 
większą jednak uwagę zwrócić należy na 
jakość obuwia. Tak dziś modne pantofelki 
damsRie na wysokich francuskich obca- 
sach są 


niezmiernie szkodliwe, 

a jeszcze szkodliwsze jest noszenie kor- 
ków, które nadają stopje kształt t. zw. koń 
skiej stopy. 3 

Dobrym środkiem s3 wkładki ortopedy 
czne do bucików, ale muszą one być ści- 
śle dopasowane do butów stopy, inaczej 
tracą całkowicie swą wartość. 

W porę zastosowana gimnastyka lecz- 
nicza uchroni dziecko od przykrego oszpe 
cenja a nieraz i kalectwa. 
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Demonstracja wars 


zawskich taksówek. 
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Z kości, rozrzuconych w jaskiniach, 
wywnioskowano że jadł on mięso końskię 
bawole i nosorożca. Poza tem jednak zna 


PODSŁUCHANE 


SPADEK, 
Pani domu dowiedziała się, że 
pomocnica ma zamiar wyjść zamąż. 
— Jak dawno Marysja zna tego młode 


N nowa 


x tN 
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knej aktorki. 


tysięcy dolarów. 


były to raczej domysły, ale w tych to cza= 
sach niebezpiecznie jest w wielkich ośrod= 
kach przemysłu amerykańskiego zwracać 
uwagę na swoje bogactwo. Jeden z adora* 
torów Rochelli, również aktor filmowy, Ce 
sar Romero, kilkakrotnie zwracał jej uwa- 
gę, ażeby nie pokazywała się publicznie w 
tak drogocennych strojach i biżuterji, lecz 
pewra siebie aktorka nie zwracała na to 
żadnej uwagi. 

Uwagi Cesara i przyjaciół Rochelli, 
zbayatelizowane przez aktorkę, doprowae 
dziły pewnego dnia do tego, czego słę 
wszyscy obawiali, Rochelle zniknęła. Fu= 
tra i biżuterję jej znaleziono w willi niena= 
ruszone. Policja całego stanu została po* 
stawiona na nogi, lecz dwutygodniowe pd 
szukiwania okazały się bezskuteczne. — 
W trzeci tydzień po porwaniu nadszedł pod 
adresem wytwórni, z którą Rochelle Hud- 
son posiada trzyletni kontrakt, telegram, 
z żądaniem złożenia 

50.000 dolarów okupu, 
w przeciwnym razie grożono śmiercią ar= 
tystki. Ponieważ policja gubiła się w bez- 
nadzicjnych poszukiwaniach, wytwórnta 
zdecydowała się zapłacić żądany okup ? 
w dwa dni później wróciła do Hollywood 
zaginiona aktorka. 

Biedna Rochella przez długi czas nre 
megla przyjść do siebie. To, co przeżyła 
w ciągu dwutygodniowego pobvtu w nie= 
woli „gangsterów“, było jednen pasmem 
niesamowitych przeżyć. Dopiero sześcio- 
tygodniowy pobyt w sanatorjum przywró* 
cit jej zdrowie i rozwagę ducha, 


—0OV— 


eso końskie i bawole 


„na stole” jaskiniowca, HH 


leziono spore składy twardych rozłupa- 
nych skorupek. Profesor amerykański do- 
szedł do wniosku, że rozłupane zostały o= 
ne przez ludzi mieszkańców tych jaskiń a 
a to w celu spożycia jądra, nasiona znaj 
dującego się wewnątrz skorupki. 

Ten pierwszy człowiek był więc już 
swego rodzaju smakoszem lubiał urozmia 
cong „kuchnię“ i tem się najbardziej róż- 
nit od otaczających go Zwierząt, 


Niedzielny wędkarz 


nieznaczne wychylenia na boki, Powstaje 
wtedy ustawienie kolana w postaci litery 
X albo O. Przyczyną tego skrzywienia jest 
u małych dzieci krzywica, zaś u dorastają 
tej młodzieży najczęściej zawodowe prze- 
ciążenie kończyn dolnych (piekarze, kelne 
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«© 7- STRESZCZENIE POCZĄTKU: 


" (Artysta = malarz Dominik Ossowski ma- 
lowął widok morza z łodzią malajską na 
pierwszym planie, kiedy nagle rozległ się 
turkot kół į ujrzał pędzący lekki powóz, 

Z narażeniem życia zatrzymał konie, — 
iWoźnica — Malajczyk uciekł, a w powozie 
znalazł dwoje dziea. Po chwili zjawiła się 
panna Adrjanna Kolska, ich opiekunka. 
Pojechali do ojca dzieci bogatego dok 
fora Boskocpa, który polecił mu namalo- 
wać poriret tajemniczej piękności, Liljany 
Green 
I $ v LJ e 


Taksówki z propagandowemi napisami, 


ciągnione przez szoferów stołecznych. 


Kupiony znaczek F.O.M. 


tworzy miljony — potrzebne na b 


polskich o 


[ENAWIŚCI 


Powieść współczesna 


— dokończył cicho: — Już jestem stary, 
Lily... a potem... niewiadomo, co dalej bę- 
dzie. Dlatego poprosijem Ossowskiego, 
by zrobił pani portret... Pani nigdy nie by- 
ła u mnie, Lily.. mam w domu prawdzi- 
wego Fransa Halsa i każdego dnia, który 
Pan Bóg zsyła mi w Swej łasce, siadam 
przed nim i patrzę. To jest głowa mężczy- 
zny, już w starszym wieku. Po drugiej stro 
nie powieszę pani portret. Niech pani so- 
bie wyobrazi... 

— Portret?.. Już jest skończony... — 
powiedziała, z trudnością wymawiając 


udowę 


W kącie stała stara, wygnieciona ka- 
napa, pod środkową ścianą naprzeciw wej 
ścia kulawy stół, > 

A na stole, oparty o ścianę — portret. 

Doktór Boskoop długo mu się przypa- 
trywał, 

Tak, to ona!... Jej uśmiech, oczy, usta... 

Chiński lampjon oświetlał pokój. 

— Nadzwyczajny portret... — przemó- 
wił nareszcie i głos mu się załamał: — 
Przepiękny... 

I stało się raptem to, na co A kobieta 
czekała od kilku godzin, które się wlokły, 
przyprawiając ją o piekielne męki. 

Doktór Boskoop drgnął i skurczył się, 
jakgdyby pod silnem uderzeniem szpic- 
ruty. $ 

Zatoczy} się, chciał coś powiedzieć, 
lecz słowa uwięzły mu w krtani. 

Liliana Grecn przycisnęła dłonie do ust 
i spoglądała z przerażeniem na jego okrop 
nie zmienioną twarz. 

Wszystkie mięśnie zarysowały się o- 
stro pod skórą 1 wypręzyły, jakgdyby mia- 
ły lada chwila pęknąc. 


| 
kretów wojennych! 


go człowieka? zapytała pełna troskliwości. 

— Od trzech tygodni. 

— | takiemu obcemu człowiekowi Ma 
rysia zamierza powierzyć swe losy? 

— Obcym on dla mnie nie jest. Przed- 
tem był zaręczony z moją najlepszą przy- 
jacjółką, 


Targ się skończył. 

Chińczycy liczyli pieniądze i dziwacz- 
nemi, zawiłemi znakami wpisywali jakieś 
notatki do grubych ksiąg handlowych. 

Malaje i mieszkańcy różnych odcieni 
szli spać. 

Razem z kurami, 

Na centralnych ulicach, wysadzanych 
palmami i jaworami, dopiero się zaczynało 
życie. 

Między szóstą a siódmą na głównej u- 
licy, którą wytworny pan van Tromp na- 
zwał „korsem Belawanu', panował oży- 
wiony ruch. 

O tej porze upał już nie był taki nie- 
Zziośny, 

Towarzystwo spacerowało niewielkie- 
mi grupami, gawędziło, flirtowało potro- 
sze. 

Starsze panie 
bambusowych i plotkowały, 
obgadując spacerujących. © 

Zupełnie jak w prowincjonalnem mla- 
steczku europejskiem. 

Podobeństwo byłoby pełne, gdyby nie 


siedziały na ławkach 
oczywiście, 


I raptem doktór osunął się nabok i u- | wielka ilość nieodzownych hełmów na ko- 


słowa; — Przywiozłam go z sobą... padł na podłogę, która się zatrzęsła pod | biecych i męskich głowach oraz bujna, pod 
= s s T z z s bg s s AH F 
— Stałem się zupełnie inny: ym 1 deine z zymie st: z towa roślinność. 
„Stałem ę p ba e Doktór Boskoop wstał porywczo od ciężarem jego olbrzymiej postaci, zwrotnikoy a ro! i ŚĆ, | í 
człowiekiem, Czy pani rozumie, co to jest? k Leżał nienaturalnie i śmiesznie skrę- W tej dzieinicy miasta już przed szóstą 


stołu, ; 

— Gotowy? I nic mi pani nie powie- 
działa? Gdzie jest? 

— W sąsiednim pokoju. 

Patrzyła, jak sztywnym ociężałym kro- 
kiem skierował się do drzwi. 

Podążyła za nim, ociągając się nieco. 


Doznałem znów dawno zapomnianego u- 
czucia, że żyję! Żyję całą pełnią! — cią- 
gnął gorączkowo: — Pani podarowała 
mi... — utknął przed wielkiem słowem i 
zaczerpnął powictrza; — Pani podarowa- 
ła mi życie, Lily! 

Kobieta zacisnęła palce prawej dłoni 
na drugiem ramieniu powyżej |okcia I z 
całej siły wpiła się paznokciami w ciało. 
— Oczywiście, nie można przewidzieć, 
jak długo potrwa to niesłychane szczęście 


cony. nie można było spotkać żadnego tubylca 
ani mieszańca. 
Szeleściły cicho suknie pań. 
Wystrojone, wypielęgnowane dzieci zo 
stały odesłane do domu na kolację. 
Ostatni dzwon w kościele katolickim, 
zaraz po nim ostatni w parafji luterańskie|. 
Wszyscy wiedzieli, że wybiła siódma. 
Korso poczęło pustoszeć. 
Towarzystwo rozchodziło się powolł, 
kończąc przyjemną pogawędkę: do domu, 


ka . » 


Dochodziła siódma. 

Na małym kościele wpobliż illems- 
laam odezwały się przyjemne, srebrzysto- 
czyste dzwony. 

Wsiad zatem odezwały się dzwony w 
luterańskiej parafji ku zmartwieniu pasto- 
ra Burkena, który dążył bez skutku do te- 
go, aby uroczysty akt odbywał się jedno- 
cześnie. 


p] * st 
Weszli do malego kwadratowego po- 
koju, który kiedyś by; prawdopodobnie- sa 
lonikiem. 
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i znudzona ryba. 


do kina, do klubu na bridża... 

Część się udała do starego bogatego 
plantatora Wikkera, gdzie poświęcano sta 
le półtorej, dwie godzinki przed snem na 
gorące dyskusje polityczne. 

Dzisiejsza zapowiadała się szczególnie 
interesująco: karygodna łagodność władz 
miejscowych doprowadziła do tego, że 
ludność tubylcza stała się wprost bezczel- 
na. 

4 2 «% 

Dominik Ossowski już dłuższy czas 
spacerował tam i spowrotem po korsie. 

Sam. 

Rozininął się z grupą wesołej, roze- 
śmianej młodzieży. 

Nie przypuszczał, że w tym tłumie mo- 
że spotkać kogoś znajomego, 

Zresztą nikogo nie szukał, 

Przechadzał się samotny i stroskany. 

Trawiły go nieprzyjemne myśli. 

Liljana. Green., 

Cóż to za osobliwe względy dla stare- 
go Boskoopa? — rozważał porządnie po- 
drażniony: — Co mnie obchodzi w grun- 
cie rzeczy ten dziwak?.., Wprawdzie do- 
stałem od niego połowę umówionej kwoty 
za portret. Sporo pieniędzy... Ale w każ- 
dej chwili mogę mu je odesłać. Nie umrę 
z głodu bez tych siedmiuset pięćdziesięciu 
guldenów... Przecież Liljana Green oświad 

czyła stanowczo, że nie odda obrazu... 
„To jest mój portret!" — powiedziała, 
Dobrze, zgadzam się — jej, ale i mój też! 
Jeszcze nigdy w życiu nie zrobiłem takie- 
go płótna, nawet nie przypuszczałem, że 
do tego jestem zdolny!... Tylko ona i ja... 
my możemy decydować w tej sprawie... 


(d. c. n.) 
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odnowiada: Roman Furmański: 
odpowiada: Władysław Stypułkowski. 
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